
Żałoba po Ch. de Gaulle’u

Zarządzenie PremieraNa znak żałoby po zgonie Charles de Gaulle’a — Prezes Rady Ministrów zarządził, aby 12 listopada na gmachach u- rzędów państwowych oraz pre zydlów rad narodowych wszy­stkich szczebli wywieszone zo stały flagi państwowe — opu­szczone do połowy masztu bądź przewiązane kirem.PAP

r yp

Dzisiaj pogrzeb gen. Ch. de Gaullefa

M. Spychalski udał się do Paryża
na uroczystości żałobne

Wizyta Ministra 
Spraw Zagranicznych 

Luksemburga w Polsce

Na uroczystości żałobne związane ze śmiercią gen.
Charles 
niczący 
chalski.W skład

de Gaulle’a udał się 11 brr. do Paryża przewód -
Rady Państwa Marszałek Polski Marian Spy-delegacji wchodzą:wiceminister obrony narodo­wej gen. broni Grzegorz

Korczyński oraz ambasador PRL we Francji — Tadeusz 
Olechowski. Delegacji towarzy szy dyrektor departamentu MSZ — Stelan Staniszewski.

Ubrane w mundur generała bry­
gady i okryte flagą francuską 
zwłoki gen. de Gaulle’a leżą w 
otwartej trumnie w salonie, po­
siadłości la Boisserie w Colombey 
les Deux Eglises w północno- 
wschodniej Francji. Przy trumnie 
czuwają żona zmarłego pani Ivon 
ne oraz najbliższa rodzina. W śro 
dę do Colombey les Deux Eglises 
przybył osobiście prezydent Pom- 
pidou, aby złożyć kondolencje 
pani de Gaulle i oddać hołd zmar 
łemu. Przybył tam też premier 
Chaban-Delmas. Pogrzeb odbędzie 
się dzisiaj na miejscowym cmenta 
rzu. Będzie on zgodnie z wolą 
zmarłego cichy i bez jakichkol­
wiek ceremonii. Uroczystości ża- - 
łobne odbędą się na terenie carej K 
Francji. Jedna z nich odbędzie się 
pod Łukiem Triumfalnym w Pa­
ryżu.Podczas kiedy w Colombey les Deux Eglises będzie trwał pogrzeb generała, w katedrze Notre Damę w Paryżu odbę­dzie się ceremonia żałobna z udziałem czołowych osobistości francuskich oraz około JO wy bitnych mężów stanu z całego

lencyjne, w którym stwierdza, że zgon generała jest stratą
Dokończenie na str. 2

Cmentarz w Colombes-le$-Deux- 
Eglises, gdzie zostanie pochowa
ny generał de Gaulle. Ńa pierw
szym planie grób córki de 
Gaulle'a, obok którego spoczną

Na zaproszenie ministra spraw zagranicznych Ste­
fana Jędrychowskiego przy bywa dzisiaj z oficjalną 4-dniową wizytą minister spraw zagranicznych oraz handlu zagranicznego Luk­semburga — Gaston Thorn z małżonką.Obaj ministrowie — Luk­semburga i PRL — przepro wadzą rozmowy na temat aktualnych problemów mię dzynarodowych oraz stosun ków dwustronnych między Polską i Luksemburgiem.PAP

świata. Celebrował arcybiskup Paryża Francois Marty. W tym, że zmarły nie
ją będzie Kardynał związku z życzył sg-

generała.
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Z pobytu delegacji partyjno-rzqdowej PRL w Rumunii

Dalszy ciąg rozmów oficjalnych ♦ Zwiedzanie
Bukaresztu ♦ Odlot do miasta Krajowa

Środa, 11 bm. była drugim dniem wizyty przyjaźni skła­
danej w Rumunii przez delegację partyjno-rządową PRL z I 
sekretarzem KC PZPR W. Gomułką i prezesem Rady Mini­
strów J Cyrankiewiczem na zaproszenie Komitetu Central­
nego Rumuńskiej Partii Komunistycznej i Rady Ministrów 
SRR.O godzinie 10 czasu war­szawskiego podjęte zostały, roz poczęte w dniu poprzednim, rozmowy oficjalne. Ze stronyrumuńskiej rozmowachtych, jak już poprzednio poda­waliśmy, biorą udział: sekre­tarz generalny KC RPK, prze­wodniczący Rady Państwa SRR Nicolae Ceausescu, I za-stępca prezesa Rady Mini-strów SRR, członek Stałego Prezydium Komitetu Wyko­nawczego. KC RPK Ilie Ver- 

det oraz inni członkowie naj-
Rozmowy związkowców

W nach była
Polski i NRDśrodę 11 bm., w godzi - przedpołudniowych przy do Berlina delegacja

bie udziału w pogrzebie ofi­cjalnych osobistości, oczekuje się, że wielu przywódców uda się do Colombey les Deux Eglises po pogrzebie, aby zło­żyć kondolencję pani de Gaul le i odwiedzić skromny grób generała.
Wiadomość o śmierci generała 

wywołała prawdziwy szok w Pa­
ryżu. Przez godzinę po jej opu­
blikowaniu wszystkie telefony w 
stolicy Francji były zablokowane, 
ponieważ ludzie po usłyszeniu tej 
smutnej wiadomości szukali jej 
potwierdzenia lub też dzielili się 
nią z przyjaciółmi. Dzienniki pa- 
ryskie są rozchwytywane w związ 
ku z czym podniosły one nakłady. 
Żałobne wydanie wtorkowe „Frań 
ce Soic” osiągnęło nakład 2 milio 
ny egzemplarzy, czyli dwukrotnie 
więcej, niż normalnie.Mimo deszczu tysiące pary- żan przybyło do rezydencji ge nerała w Paryżu, gdzie wyło­żona została księga kondolen­cyjna. W 3 godziny po jej wy łożeniu wpisało się do księgi 2.500 osób a przed domem o- czekiwała 30-metrowa kolejka.Na wieść o śmierci gen de Gaulle’?. sekretarz generalny ONZ, U Thant przekazał na ręce stałego przedstawiciela Francji w ONZ pismo kondo-

Eksperyment z nowymi urządzeniami

„Łuna 17“ w drodze na Księżyc
We wtorek rano wystrzelona została 

matyczna „Łuna-17”. Wystartowała
radziecka stacja auto- 
w kierunku Księżyca

z orbity sztucznego satelity Ziemi. Rozpoczął się więc ko­
lejny eksperyment księżycowy. Od poprzedniego lotu „Son­
dy-8” minęły zaledwie dwa tygodnie, a od historycznego 
lotu „Łuny-16” niecałe dwa miesiące.Celem obecnego eksperymen tu — jak podaje pierwszy ko­munikat — jest wypróbowa­nie nowych urządzeń, znajdu­jących się na pokładzie stacji, a także dalsze prowadzenie

Księga kondolencyjna 
w Ambasadzie Francji

Flota wojenna NATO 
na Morzu Śródziemnym?We wtorek w stolicy Holan dii zakończyła się XVI sesja parlamentarzystów Paktu Pół­nocno-Atlantyckiego. Komen­tatorzy polityczni zwracają u- wagę na militarystyczne zale­cenia uczestników tej sesji.

badań naukowych Księżyca i otaczającej go przestrzeni kos micznej. Oznacza to, że uczeni radzieccy — stawiając na auto maty jako na główny środek badania dalekiego kosmosu — prowadzą systematyczną pracę nad ich udoskonaleniem, że „Łuna-17” jest wvposażona jeszcze lepiej niż jej poprzed­niczka. A przecież „Luna-16” została powszechnie uznana za jedno z najwyższych osiągnięć współczesnej myśli naukowej i technicznej. Przypomnijmy, że po lądowaniu na Księżycu przeprowadziła ona operację automatycznego pobrania gruntu księżycowego, a rakieta miczna dostarczyła próbkęgo gruntu na Ziemię. kos te-
W związku ze śmiercią gene rała de Gaulie’a, księga kon­dolencyjna zostanie wyłożona w rezydencji ambasadora Francji w Polsce — Warszawa, ulica Obrońców, róg Miedze­szyńskiej — 12 i 13 bm. w go­dzinach od 12 do 17, a także 14 bm, od 10 do 12. (PAP)
Gigantyczna awaria 

kolei w Nowym Jorku
Agencja AP donosi, że we wto­

rek gigantyczna awaria sparaliżo­
wała niemal cały system kolei 
podziemnej w Nowym Jorku. 250 
tys. ludzi spóźniło się do pracy, a 
niektórzy uwięzieni byli w pocią 
gach przez 6 godzin.

Przyczyną awarii była niespraw 
ność niektórych urządzeń oraz 
wandalizm, bądź niecierpliwość 
pasażerów.

A*? podaje, że przynajmniej 30 
osób zostało przewiezionych do 
szpitala. (PAP)

Wśród nich znajduje się m. in. projekt utworzenia stałej jednostki floty wojennej NATO na Morzu Śródziem­nym. Jak wiadomo na morzu tym pływa już VI flota amery kańska, przyczyniając się do zaogniania sytuacji na Bliskim Wschodzie. Parlamentarzyści NATO zalecają utworzenie „zintegrowanej dywizji rucho mej” NATO na wypadek „wy jątkowej sytuacji". Zgromadzę nie parlamentarne NATO wy­stąpiło ponadto przeciwko zmniejszeniu liczebności sil zbrojnych paktu północno­atlantyckiego w Europie.PAP
CSODA

12 bm będzie zachmurzenie du­
że, miejscami opady deszczu i 
mżawki. Cieplej, temperatura 
maksymalna od 3 st. na północ­
nym wschodzie do 10 st na zacho 
dzie. Wiatry dość silne i porywi­
ste z kierunków zachodnich.

Należy „Łuna-17” się spodziewać, żebędzie stanowiłakontynuację prac badawczych Księżyca, rozpoczętych przez swą poprzedniczkę. (PAP)

CRZZ z członkiem Biura Poli tycznego KC PZPR, przewod- niczącym CRZZ Ignacym Lo- 
gą-Sowińskim na czele.Wkrótce po przybyciu dele­gacja do Berlina rozpoczęły się rozmowy z delegacją FDGB, której przewodniczy Herbert 
Warnke. Są one poświęcone wymianie doświadczeń i omó wieniu współpracy między or ganizacjami związkowymi obu krajów w dziedzinie krajowe­go oraz międzynarodowego ruchu związkowego. Delegacja polska zapozna się też z do­robkiem związkowców NRD w zakresie ich roli oraz udzia łu w rewolucji naukowo-tech nicznej. (PAP)

Posiedzenie Komisji 
Ekonomicznej CRZZWczoraj obradowała w War szawie Komisja Ekonomiczna CRZZ. Tematem posiedzenia były założenia regulaminów zakładowych i umów, jakie za­wierać będą dyrekcje i rady zakładowe w sprawie zapew­nienia realizacji zadań odcin­kowych i wskaźnika synte­tycznego oraz zasad podziału przyrostu środków na fundusz premiowy pracowników umy­słowych i na podwyżkę płac robotników, przypadających załogom w nowym systemie bodźców materialnych.Szczególną uwagę członko­wie komisji poświęcili zagad­nieniom podziału środków wy gospodarowanych w wyniku poprawy efektywności pracy przedsiębiorstw. (PAP)

wyższych władz partyjnych i państwowych tego kraju. Po­dobnie. jak i we wtorek miej­scem rozmów była siedziba Rady Państwa SRR. Przyjazd naszej delegacji do pałacu ob­wieścił sygnał fanfarzystów wojskowych, a kompania ho­norowa armii rumuńskiej pre­zentowała broń.Rozmowy obu delegacji w pełnym składzie trwały około dwóch godzin i toczyły się w przyjaznej i serdecznej atmos­ferze. Dotyczyły one tym ra­zem przede wszystkim proble­mów stosunków dwustronnych między PRL i Rumunią.
O godzinie 12 dłu^a kolumna sa­

mochodów poprzedzona eskortą ho 
norową motocyklistów kieruje się 
w stronę jednego z najnowocze­
śniejszych, niedawno wzniesionych 
osiedli Bukaresztu — osiedla Ti­
tan. Tu na powierzchni około 
700 ha zbudowano bloki mieszkal­
ne dla około 40.000 ludzi. Po cał 
kowitym ukończeniu budowy osie­
dle składać sic będzie z 15 zespo­
łów mieszkalnych z 70.000 miesz­
kań.

Zwiedzanie osiedla położonego 
nad jeziorami, ze względu na jego

rozmiary, odbywa się oczywiście 
przy użyciu samochodów.Osiedle Titan to nie tylko nowa, rzeczywiście piękna dzię ki swej architekturze dzielni­ca, ale także teren, na którym zlokalizowane zostały ważne obiekty przemysłowe.

Dokończenie na str. 2

Z udziałem W. Scheela

Kolejna sesja plenarna 
rokowań Polska-NRFWczoraj o godz. 13 przybył do Warszawy minister spraw zagranicznycłi NRF Walter 
Scheel, aby ponownie objąć przewodnictwo delegacji za- chodnioniemieckiej, prowadzą­cej rokowania z Polską w ce­lu zawarcia układu o podsta­wach normalizacji stosunków między obu krajami.W godzinach popołudnioJ wych rozpoczęła obrady kolej­na sesja plenarna obu delega cji. Obradom przewodniczą ministrowie spraw’ zagranicz­nych Stefan Jędrychowski i 
Walter Scheel. (PAP)

Trwają ostatnie przygotowania
do spisu powszechnego

Konferencja prasowa w GUS
Prace przygotowawcze do N arodowego Spisu Powszechne­

go weszły w decydującą fazę. Rozesłano niezbędne formula­
rze i druki spisowe. Zakończo no. szkolenie terenowego apa­
ratu spisowego stopnia wojewódzkiego i powiatowego.Zwerbowano już niemal wszystkich rachmistrzów spi-

Konwencja w sprawie
nieprzedawnienia 
weszła w życieW dniu 11 listopada br. biera mocy obowiązującej

sowych i obecnie przystępuje się do ich szkolenia. Jak poin j formowano 11 bm. na konfe­rencji prasowej w Głównym Urzędzie Statystycznym, nie­które zakłady pracy, mimo zo bo wiązań wynikających z u-chwał d ecy zj i P r ezy dium
na-po spełnieniu formalnych wy­mogów — Konwencja o Nie- przedawnieniu Zbrodni Wojen nych i Zbrodni przeciw Ludz­kości uchwalona przez Zgro­madzenie Ogólne NZ 26 grud nia 1968 roku.Fakt ten ma szczególne zna czenie dla Polski, jest bowiem uwieńczeniem inicjatywy i wieloletnich starań, podjętych przez nasz kraj na arenie mię dzyńarodowej. (PAP)

Rządu w sprawie spisu, nie­chętnie zgadzają się na odde­legowanie swoich pracowni­ków. Warto przypomnieć, że Prezes Rady Ministrów pod­kreślił ostatnio w piśmie okólnym skierowanym stkich urzędów, biorstw gospodarki nionej i jednostek
do wszy- przedsię- uspołecz- państwo-

W150 lecie urodzin F. Engelsa
W środę 11 bm. przybyła u o NRD 

delegacja KC PZPR, która w 
dniach 12—13 bm. weźmie udział 
w międzynarodowej konferencji 
naukowej organizowanej w Berli 
nie w 150-lecie urodzin Frydery­
ka Engelsa przez KC SED. Dele­
gacji przewodniczy członek KC 
PZPR, dyrektor Centralnej Szko­
ły Partyjnej prof. dr Władysław 
Zastawny.

Weto w kwestii Rodezji

brytyjskiego za sytuację w tym 
kraju.

Rozmowy iracko-kurdyjskie
W Bagdadzie toczą sie obecnie 

rozmowy między kierownictwem 
partii BAAS oraz Demokratycz­
nej Partii Kurdyjskiej, na której

CADiy
ho

We wtorek przedstawiciel 
Brytanii storpedował uchwałę 
dy Bezpieczeństwa dotyczącą

w. 
Ra- 
Ro-

dezji Południowej. Stawiając veto 
delegat brytyjski udaremnił pod­
jęcie przez Radę Bezpieczeństwa 
rezolucji, która potwierdzała ko­
nieczność utrzymania w mocv 
wszystkich istniejących sankcji 
przeciwko reżimowi rodezyjskie- 
mu. wprowadzenie w życic wszy­
stkich rezolucji Rady Bezpieczeń­
stwa. a także zwracała uwagę na 
główną odpowiedzialność rządu

czele stoi Mustafa Barzani. Celem 
tych rozmów jest opracowanie 
tzw. karty, która regulowałaby 
przyszłe stosunki między naroda 
mi arabskim i kurdyjskim.

Oświadczenie A. Davis
Nowojorski ..Komitet na rzecz 

Obrony Angoli Davis” rozkolnorto 
wał jej oświadczenie napisane

w więzieniu. Angelą Davis nod- 
kreśla, że stała się przedmiotem 
prześladowań ze strony reakcyj­
nych sił w USA. ponieważ jest ko 
munistką i wraz z milionami ucis 
kanych ludzi na całym świecie 
bierze udział w rewolucyjnym ru­
chu walczącym o zniesienie barier 
na drodze do wolności.

120 ofiar cyklonu
We wtorek wieczorem kolum­

bijski stan Cesar, położony w pół 
nocnej części kraju został nawie 
dzony przez cyklon. W stolicy sta 
nu Valledupar co najmniej 120 
osób poniosło śmierć, a setki osób 
zaginęło. Według ostatnich infor­
macji 70 procent prowincji znaj­
duje się pod wodą.

Strajk kierowców w Turcji
W Turcji rozpoczął sie we wto­

rek dwudniowy strajk pół miliona 
kierowców taksówek, ciężarówek 
i autobusów. Protestują oni prze­
ciwko podniesieniu opłat za nojaz
dy
opon i części zamiennych.

cen benzyny,

WWWWWWW^AA^WWW
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wych, że spis powszechny na­leży traktować jako sprawę o podstawowym znaczeniu pań­stwowym. Prezes Rady Mini­strów wydał także ostatnio za rządzenie w sprawie wprowa­dzenia obowiązku świadczenia usług przewozowych na rzecz Narodowego Spisu Po wszech-
Dokończenie na str. 2

Wzburzenie w gettach 
murzyńskich miast USA

W wielu gettach murzyńskich 
miast utrzymuje się wśród ludno 
ści napięcie, które prowadzi czę­
sto do walk z policją.

W Dayton-Beach na Florydzie 
od czterech dni wybuchają prote­
sty przeciwko zaaresztowaniu 19 
Murzynów, którzy brali udział w 
marszu na rzecz obrony praw o- 
bywatelskich, mimo że na demon 
stracje te władze udzieliły zezwo 
lenia. Uczestników marszu rozpę 
dziła policjami w wyniku jej bru­
talności doszło do starć. Do tej po 
ry w mieście odbywają się wiece.

Do starć Murzynów z policją i 
bandą białych rasistów doszło w 
mieście Cairo w stanie Illinois. 
Ranny został aktywista ruchu o- 
brony praw obywatelskich Murzy 
nów, ksiądz Walter Garret. (PAP)



Drugi dzień sesji w IZ
Ocena stanu badań 

nad integracjąW drugim dniu toczących się w Instytucie Zachodnim w Po znaniu obrad grupy roboczej przedstawicieli akademii nauk krajów socjalistycznych nad procesami ekonomicznej inte­gracji we współczesnym kapi­talizmie, kontynuowana była dyskusja. Oceniano stan ba­dań integracyjnych w poszczę gólnych państwach socjalistycz nych. Ustosunkowując się do omawianych zagadnień, prof. dr M. Maksymowa (ZSRR), zwróciła uwagę na koniecz­ność opracowania metodologii badań nad integracją, wypra­cowania jej marksistowskiej koncepcji, która będąc użytecz ną dla potrzeb socjalistycznej integracji, pozwoliłaby jedno­cześnie na rzeczową ocenę te­go typu zjawisk na Zachodzie.Wczoraj w godzinach wie­czornych naukowcy z Bułgarii, CSRS, NRD, Węgier, ZSRR i polscy gospodarze obrad po­dejmowani byli przez przewód niczącego Prezydium RN Po­znania — S. Cozasia. Dzisiaj udają się do Szczecina, gdzie omówione zostana ogólne po­stępy integracji państw socia listycznych w ramach RWPG i rola Szczecina jako portu tranzytowego, (jw)
Problemy unowocześnienia szkolnictwa

Spotkanie nauczycieli nowatorów
17 i 18 bm. odbędzie się w Poznaniu w sali Wielkiej Pa­

łacu Kultury konferencja oceniająca realizację programu 
unowocześnienia szkól w Wiclkopolsce na lata 1966—70 I za 
razem wytyczająca kierunki dalszego rozwoju szkolnictwa.Poznań jest inicjatorem ru­chu nowatorskiego w kraju i przoduje w tym zakresie. Za­dania, które postawiono w 1966 r. dotyczyły przede wszy stkim unowocześnienia bazy lokalowej szkół, unowocześnię

...~
O nowoczesnej 
obyczajowości 
i obrzędowościWczoraj w Poznaniu odbyła się konferencja Wojewódzkiej Rady Opiekuńczej nad szkoła­mi przy WKZZ zorganizowa­na wspólnie z Zarządem Wo­jewódzkim TKKS. Tematem konferencji były główne pro­blemy nowoczesnej obyczajo­wości i obrzędowości w środo wisku pracy i szkole. Referat na powyższy temat wygłosił dr Feliks Araszkiewicz.Licznie przybyli członkowie m. in. rad opiekuńczych nad szkołami przy WKZZ, zarzą­dów okręgowych branżowych związków zawodowych, człon kowie powiatowych rad opie­kuńczych nad szkołami i ak­tyw TKKS dyskutowali nad propozycjami realizowania no­woczesnej obyczajowości i ob rzędowości w zakładzie pracy i w szkole, (bg)

„Stary“—samochodami 
wysokiej jakościSamochody „Star” stają się coraz nowocześniejsze. Dowo­dem podniesienia standardu i walorów eksploatacyjnych tych pojazdów jest wzrost średniego przebiegu ..Starów” bez naprawy głównej z 80 tys. kilometrów w 1966 r. do 115 tys. w roku bieżącym oraz zwiększenie trwałości zespo­łów samochodowych, m. in. ka bin kierowcy z 40 tys. km do 200 tys. km. Równocześnie ob­niżyła się znacznie pracochłon ność wyrobów i ilość braków. W opinii zagranicznych fa­chowców „Stary” zdobyły so­bie opinię wozów o dużym bez pieczeństwie i niezawodności w eksploatacji.

Osiągnięci.! te sa przede wszy­
stkim wvnikiem zapoczątkowane­
go w 1967 r. kompleksowego od- 
działvwania na poprawę jakości. 
Przvjeto wówczas zasadę, że ja­
kość wyrobu jest wynikiem kolek 
tywnej pracv całego zakładu. 
Zwiększono wiec efektywność pęa 
cy kontroli technicznej, wzmocnio 
no potenciał zaplecza techniczne­
go. Jakości też podporządkowane 
jest w duż.ej mierze y^półzawodni 
ctwo pracy. (PAP)
llllllllllllllllllllllllllill'

Dz’s1ehrv serw'* łnfo-macyins 
ootocowal Jerzy Walasek.
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Książka społeczno-polityczna 
pomostem między'czytelnikiem a światem

Wypowiedź ministra L. Motyki
20 bm. zainaugurowane zostaną w całym kraju doroczne 

dni książki „Człowiek — Świat — Polityka”. O celach i za­
łożeniach tej wielkiej imprezy mówi przewodniczący krajo­
wego komitetu „Dni Książki”, minister kultury i sztuki — 
Lucjan Motyka.
— Co można by wyróżnić 

jako główną ideę tegorocznej 
dekady?— Weszło już do dobrej tra dycji „Dni”, że koncentrują się one na najważniejszych problemach, jakimi żyje nasz kraj.W czasie tegorocznych dni szczególna uwaga zwrócona będzie na dalszą popularyza­cję literatury marksistowsko- leninowskiej oraz wydaw­nictw wyjaśniających istotę i cele polityki gospodaczej na­szej partii, książek uczących prawidłowego rozumienia za­chodzących procesów i zja­wisk ekonomicznych, pomaga­jących doskonalić system za­rządzania i podnosić efektyw ność produkcji. Słowem: na te prace, które przyczyniają 

nia metod nauczania, pogłębię nia ideowo-wychowawczego oddziaływania na młodzież, tworzenia systemu wychowaw czego kształtowania socjali­stycznych tradycji szkoły oraz podniesienia kwalifikacji na­uczycieli. Wśród tych zagad­nień dominowały problemy wychowawcze, bowiem Poznań jest ośrodkiem, który realizu­je eksperyment wychowawczy.
Na konferencji nauczyciele no­

watorzy, po rozliczeniu sie 2 za­
dań programu unowocześnienia 
szkół w latach 1966—70. podejmą 
dyskusje nad projektem dalszego 
postępu pedagogicznego w szko­
łach wielkopolskich, w których 
szczególna uwagę zwraca się na 
unowocześnienie procesu naucza­
nia i wychowania oraz system 
kierowania szkolnictwem.W spotkaniu udział wezmą także przedstawiciele kurato­riów z 9 okręgów, z Lublina, Wrocławia, Szczecina, Zielo­nej Góry, Krakowa, Koszali­na, Gdańska i Poznania, (bg)

Więcej odzieży 
sportowej w sklepachW Nowym Sączu odbyło się spotkanie z producentami w sprawie dostaw odzieży spor­towo-turystycznej dla skle­pów i domów handlowych „Społem”. Zawarto kontrakty w których przewidziano reali­zację dostaw w terminie naj­bliższych 2—4 tygodni.W rezultacie tej giełdy połą czonej z prezentacją modeli, pion handlowy PSS otrzyma w najbliższych tygodniach odzież sportową i turystyczną warto­ści ponad 60 min zł. Zakupio­no nowe modele kurtek spor­towo-turystycznych i okryć produkowanych przez zakłady „1 Maja” we Wrocławiu, ko­szule sportowe z ładnych ma­teriałów i w modnych faso­nach z ..Wólczanki” oraz spod nie —głównie ze sztruksu pro­dukowane przez wrocławską „Intermodę”. (PAP)

Rokowania Iranu 
ze spółkami naftowymi

W* sobotę rozpoczęły się w Tehe 
ranie rokowania między władzami 
irańskimi a przedstawicielami za­
chodnich spółek naftowych. Iran 
dómaga się zwiększenia wpłat ja 
kie obce towarzystwa wnoszą za 
eksploatację złóż naturalnych w 
tym kraju. Rokowania toczyły się 
poprzednio w Londynie i nie przy 
niosły rozwiązania. Zdaniem spec­
jalistów jeśli i tym razem rozmo­
wy zakończą się fiaskiem, to Iran 
może zmniejszyć tereny na któ­
rych obce towarzystwa naftowe 
mogą prowadzić wiercenia i eks­
ploatować irańskie złoża ropy.

PAP

się do ekonomicznej edukacji społeczeństwa.
— Czy poza ogólnym ha­

słem, które ustalane jest w 
zależności od aktualnej próbie 
matyki można w obe’cnej deka 
dzte mówić o jakichś nowych 
tendencjach?— Chyba tak. W roku bieżą cym mamy większe niż po­przednio ambicje: chcemy do­prowadzić do tego, aby kupo­wana książka społeczno-polity czna była przedmiotem analiz, dyskusji, przemyśleń. Stąd też takie nowe formy, jak: dys­kusje nad wybranymi tytuła­mi, organizowane w różnych środowiskach, ruch, który na­zwałbym ruchom recenzyj- nym wokół literatury społecz­no-politycznej Itp. Musimy bo wiem stale pamiętać, że deka da nie jest akcją. Nie kończy się z upływem 30 listopada. Chcemy — jako organizato­rzy — traktować książkę spo­łeczno-polityczną jako swoisty pomost miedzy obywatelem a problemami, którymi żyje kraj. Zależy nam na ukazy-

Konferencja w GUS
Dokończenie ze str. 1 nego 1970. Dysponentami sa­mochodów osobowych krajo­wego transportu drogowego w okresie od 10 listopada br. do 31 stycznia 1971 r. zostali wo­jewódzcy i powiatowi komisa­rze spisowi.

Główny Urząd Statystyczny syg 
nalizuje także opóźnienia przy 
sporządzaniu wykazów nierucho­
mości i innych informacji potrzeb 
nych rachmistrzom. Najgorzej 
kształtuje się sytuacja pod tym 
względem w woj. warszawskim i 
łódzkim. Niezadowalająca jest 
także numeracja nieruchomości.

Ponad 9 tys. ulic miało nieczy­
telne tablice z nazwami, a 150 
tys. nieruchomości bądź nie posia 
dało numerów, bądź nie były one 
czytelne.Przed paroma dniami minął pierwszy termin gotowości do spisu. Pracy zostało jeszcze wiele i należy przede wszy­stkim usunąć powstałe zanied bania. 5 i 6 grudnia rachmi­strze spisowi odwiedzą każde mieszkanie umawiając się z lo katorami na dzień dokonania bezpośrednich czynności spiso wych. 8 grudnia rozpocznie się ta wielka statystyczna akcja i potrwa do 15 grudnia. (PAP)
W Komitecie Politycznym ONZ

Dyskusja nad sprawą zakazu 
broni chemicznej i bakteriologicznej

Debata rozbrojeniowa, tocząca się na forum Komitetu Po­
litycznego ONZ, skupia się coraz wyraźniej wokół dwóch 
istotnych problemów — zawarcia układu o zakazie umiesz­
czania na dnie mórz i oceanów oraz w ich głębiach wszel­
kich typów broni masowej zagłady oraz na zakazie broni 
chemicznej i bakteriologicznej.O He jednak demdlitaryzacja dna morskiego nie napotyka trudności i w zasadzie wszy­stkie państwa popierają pro­jekt układu, którego współau­torami są Związek Radziecki i USA, o tyle zakaz stosowa­nia broni chemicznej ma swoich zaciekłych oponentów. Delegacja brytyjska, reprezen­tująca stanowisko krajów za­chodnich proponuje jedynie za kaz broni bakteriologicznej, a kontynuowanie dyskusji nad sprawą ewentualnego zakazu broni chemicznej w przyszło­ści. Kraje socjalistyczne doma gają się łącznego i natychmia stowego zakazu broni chemicz nej i bakteriologicznej. Kraje te wyrażają przekonanie że po kój międzynarodowy i bezpie­czeństwo zostałoby poważnie wzmocnione, gdyby wprowa­dzono w życie zakaz produk­cji i gromadzenia broni che­micznej. W związku z tym de lesacje Polski, Węgier i Mon­golii przedłożyły projekt rezo­lucji, w której apelują do wszystkich państw aby do cza su zawarcia układu o całkowi 

waniu ścisłych związków ist­niejących rniędzy życiem jed­nostki a życiem i problemami otaczającego go świata.
— W czasie minionych dekad 

książki społeczno-politycznej zor­
ganizowano kilkanaście tysięcy 
ekspozycji, kilka tysięcy kierma- 
szy, ok. 8 tys. spotkań t autorami, 
ponad 10 tys. wieczorów dyskusyj- 
nyah oraz szereg konkursów czy­
telniczych,

— A propos liczebności: muszę 
powiedzieć, że to. iż klub książki 
„Człowiek — Świat — Polityka** 
liczy już ponad 66 tys. członków z 
Jednej strony napawa nas duma 
i optymizmem z drugiej jednak 
sprawia trochę „kłopotów” które 
wiążą się z problemem pierwszeń­
stwa w zaopatrzeniu członków we 
wszystkie tytuły. Nie zawsze jest 
to rzecz najłatwiejsza, tym bar­
dziej, że często ..uderzenie” idzie 
na jedną, dwie, trzy wybrane po­
życie, które stają się bestsellerami 
wydawniczymi. Konieczność za­
pewnienia tej książki członkom 
klubu i — jednocześnie, zaspoko­
jenie rynku stwarzają niejedno­
krotnie problemy dla wydawców. 
Są to Jednak kłopoty tylko z 
nazwy...

— Jeśli chodzi o centralną 
Imprezę dorocznej dekady, to 
będzie nią wystawa w War­
szawie?— Niewątpliwie. Wystawa ta której otwarcie w Pałacu Rzeczypospolitej w Warszawie (Biblioteka Narodowa) nastąpi 20 bm. zainauguruje tegorocz­ną dekadę. Ekspozycja zawie­rać będzie ponad 100Ó tytułów, poczynając od książek politycz nych z okresu tzw. złotego wieku myśli polskiej, a więc np. pism Modrzewskiego, po­przez pisma XIX wieku — wieku narodzin literatury marksistowskiej. publikacje lat II Rzeczypospolitej aż po dzień dzisiejszy. Wystawa ta — to już gwoli informacji po­łączona będzie z kiermaszem.PAP

Po wyborach do parlamentu w Hesji

Posiedzenie frakcji SPD 
w Bundestagu

W dwa dni po wyborach do parlamentu krajowego w He­
sji, we wtorek w Bonn zebrała się frakcja parlamentarna 
partii SPD dla dokonania analizy wyników tych wyborów. 
Na wstępie posiedzenia przemawia! jej przewodniczący, Her­
bert Wehner, składając hołd pamięci wielkiego francuskiego 
męża stanu, generała Charlesa de Gaulie’a.Analizy sytuacji politycznej po wyborach w Hesji dokonał kanclerz Willy Brandt. Okreś­lając wyniki niedzielnych wy­borów jako element stabiliza­cji politycznej w Republice Federalnej Brandt przypom­niał, że partie koalicji rządo­wej, tj. SPD i FDP. uzyskały łącznie w Hesji 56 procent ogółu głosów, to jest więcej

tym zakazie broni chemicznej i bakteriologicznej, podjęły wszelkie niezbędne kroki, któ­re mogą ułatwić bądź przyczy nić się do osiągnięcia w moż­liwie najkrótszym czasie żaka zu i eliminacji broni chemicz­nej i bakteriologicznej. Pań­stwa te uważają, iż tego rodzą ju układ powinien zawierać całkowity i łączny zakaz ba­dań, produkcji i gromadzenia wszelkich rodzajów broni che­micznej i bakteriologicznej o- raz nakaz całkowitego ich u- sunięcia z arsenałów zbrojenie wych wszystkich państw.PAP
Trzęsienia ziemi 

po eksplozjach jądrowych?
Spora sensację w świecie nauko 

wym wzbudził raport naukowców 
z uniwersytetu w Miami, którzy 
stwierdzili, że podziemna eksploz­
ja nuklearna wywołuje trzęsienie 
ziemi w promieniu sięgającym 
860 km od miejsca wybuchu.

Teza ta wywołała ostre kontro 
wersje wśród sejsmologów, którzy 
kwestionowali zarówno technikę 
pomiarów jak i wnioski. (PAP)

Obrady KC Arabskiego 
Związku Socjalistycznego 

Udana akcja komandosów palestyńskich
Około 150 członków Komitetu Centralnego Arabskiego 

Związku Socjalistycznego zebrało się w środę w Kairze, 
by dokonać wyboru przewodniczącego na miejsce Gamala 
Abdela Nasera, który zmarl 28 września bn Przypuszcza 
się, że nowym przewodniczącym zostanie obecny prezy­
dent, Anwar Sadat.Egipski minister wojny, gen. Fauzi przemawiając w środę do studentów odbywających szkolenie wojskowe zapowie­dział, że w niedługim czasie

Z pobytu polskiej 
delegacji w Rumunii

Dokończenie ze str. 1Do nich należy fabryka obra biarek i agregatów „Bucure- sti". Została ona zbudowana stosunkowo niedawno, bo w latach 61—62 w oparciu o ru­muńskie projekty, przy zało­żeniach, iż będzie to fabryka nastawiająca się przede wszyst kim na produkcję obrabiarek średnich i ciężkich, jak rów­nież na produkcje agregatów do cięcia metali. Dziś, po dal­szej rozbudowie fabryka roz­szerzyła swój profil produkcyj ny — wytwarza szereg maszyn specjalnych.Zwiedzanie rozległej nowo­czesnej hali produkcyjnej po­przedza krótkie spotkanie w dyrekcji. Jest ono okazją dla szerszego poinformowania go­ści o znaczeniu tej fabryki dla rumuńskiego przemysłu ma­szynowego.
Po południu polska delegacja sa­

molotem specjalnym udała się do 
miasta Krajowa położonego o nie­
całe 200 km od stolicy Bukaresztu 
w południowo-zachodniej części 
Rumunii nad dolnym biegiem rze­
ki Jiu i nad Dunajem. (PAP)

aniżeli podczas ostatnich wy­borów do Bundestagu we wrześ niu ubiegłego roku, o 16 proc, więcej niż CDU.Zapowiadany przez CDU szturm na urząd kanclerski — oświadczył kanclerz — ugrzązł już na samym starcie. Jako fakt pocieszający Brandt okreś lił odprawę, jakiej wborcy u- dzielili neonazistowskiej NPD. Dodał on również, iż niepokoi go obecny kurs CDU, która „ma jeszcze wiele z prawico­wego balastu na swoim pokła­dzie”.Kanclerz oświadczył dalej, że przed rządem federalnym stoi obecnie zadanie urzeczy­wistnienia programu ogłoszo­nego w październiku ubiegłego roku. Brandt podkreślił fakt, że po wyborach w Hesji rów­nież minister spraw zagranicz­nych. Walter Scheel, może wy­pełnić swoje niełatwe zadanie, czując silniejsze poparcie.
Kończąc swoje wywody Brandt 

wyraził przekonanie, że rezultaty 
wyborów w Hesji stanowić będą za 
chętę również dla socjaldemokra­
tów w Bawarii, gdzie — jak wia 
domo — wybory do landtagu od­
będą się 22 listopada. (PAP)

W NRF - nowe mapy
W Bonn ukazały się w sprzeda­

ży nowe kalendarzyki kieszonko­
we na rok 1971. Obserwatorzy 
zwrócili uwagę, że w niektórych 
wydawnictivanb tego rodzaju znaj 
duja sie nowe mapki obydwu 
państw niemieckich ukazujące ich 
właściwe grafice. (PAP)> /

W. Brytania w obliczu 
„wojny handlowej" z USA?Brytyjski minister d/s tech­nologii, John Davies, przema­wiając na otwarciu konferen­cji brytyjskiej Krajowej Rady Eksportowej (BWEC). poruszył sprawę protekcjonistycznych nastrojów w amerykańskiej po lityce handlowej i apelował do USA. by nie spowodowały nie kontrolowanej reakcji łańcu­chowej restrykcji handlowych.

PAP

szkoleniem takim objęte zosta ną prawdopodobnie również dziewczęta. Dodał on, że szko­lenie wojskowe kobiet istnie­je od wielu lat w Izraelu, a kobiece oddziały posiada rów­nież szereg organizacji pale­styńskich.
Rzecznik dowództwa palestyń­

skiej walki zbrojnej poinformował 
te we wtorek partyzanci nrzy 
użyciu artylerii ciężkiej zaatako­
wali pozycje izraelskie w północ­
nej części doliny Jordanu. Liczne 
budynki oraz pojazdy nieprzyja­
cielskie zostały zniszczone. a wie 
lu żołnierzy izraelskich zostało 
zabitych i rannych. Wszyscy ko­
mandosi powrócili bezpiecznie do 
swoich baz. (PAP)

Poparcie dla walki 
i kolonializmem

W Trypolisie w Libii obraduje 
dziewiąta konferencja rady gene 
ralncj Organizacji Solidarności 
Afro-Azjatyckiej, W środę, w trze 
cim dniu obrad, sekretarz gene­
ralny Sebai przedstawił reprezen­
tantom 70 krajów program dzia­
łania sprecyzowany w 12 punk­
tach.

Program ten przewiduje udzielę 
nie pomocy i poparcia narodom 
Indochin i Azji południowo- 
wschodniej. walczącym z - agresją 
imperialistyczna, narodom arab­
skim walczącym z agresją izrael­
ska oraz walce kolonii portugal­
skich i ludności RPA. z kolonializ 
mem i rasizmem. (PAP)

Wystrzelono „Kosmos 377“
Jak podaje agencja TASS, w 

dniu 1 listopada wprowadzony zo 
siał na orbitę radziecki sztuczny 
satelita Ziemi ..Kosmos 377”. Na 
jego pokładzie znajduje się apara 
tura naukowa przeznaczona do 
dalszego badania przestrzeni kos­
micznej, zgodnie z ogłoszonym 
swego czasu programem. (PAP

Dzisiaj pogrzeb 
gen. Ch. de Gaulle’a

Dokończenie ze str. 1 nie tylko dla Francji, ale rów nież dla wszystkich tych ludzi na całym świecie, którzy go podziwiali.Kanęlerz NRF Willy Brandt wystąpił we wtorek w telewi­zji francuskiej i złożył hołd Zmarłemu, nazywając go jed ną Z najznakomitszych osobi­stości naszych czasów. Rów­nież premier W. Brytanii Ed­ward Heath zabrał glos w te­lewizji francuskiej, stwierdza­jąc, że gen. de Gaulle był .wielkim mężem stanu i wiel­kim Francuzem”.
Kanclerz rządu NRF Willy 

Brandt, zrezygnował jednak z wy 
jazdu do Paryża. Ogłoszony w 
środę rano komunikat oficjalny 
stwierdza, że kanclerz W. Brandt 
zachorował na grypę i za poradą 
lekarzy, będzie musiał pozostać 
przez kilka dni w łóżku.Na uroczystość żałobną uda się w czwartek do Paryża pre zydent Niemieckiej Republiki Federalnej dr Gustav Heine- mann. Ponadto oczekuje się tam królowej holenderskiej Juliany, 16 szefów państw afry kańskich. Jak już podawali­śmy udział w uroczystościach weźmie prezydent USA, NixonWiadomość o śmierci gen. de Gaulle’a została podana we wtorek wieczorem przez Agen cję Nowych Chin.Agencja przypomina, że wla śnie podczas prezydentury de Gaulle'a nawiązane zostały stosunki dyplomatyczne mię­dzy ChRL i Francją.

OŚWIADCZENIE FPKW ciągu całego okresu hi­storycznego generał de Gaulle odgrywał ważną rolę w życiu naszego kraju oraz na arenie międzynarodowej, i dlatego je go zgon nie może pozostawić nikogo z Francuzów obojęt­nym — stwierdza Francuska Partia Komunistyczna w o- świadczeniu ogłoszonym po śmierci generała.Oświadczenie podkreśla, że w decydującym okresie dru­giej wojny światowej i walk o wyzwolenie Partia Komuni­styczna i generał de Gaulle byli razem. (PAP)



Porozumienie ZMS — MO

PATROLE 1 KOLA TERENOWE
Łałznla 

o l^omanskim

Patrole złożone z młodych ludzi — członków ZMS i zarazem ORMO dzięki radiotelefonom będą w stałym kontakcie z radiowozem spec­jalnej grupy interwencyjnej. Ta ostatnia, znakomicie przesz kolona i składająca się także z członków wymienionych or­ganizacji, będzie wzywana w celu tłumienia ekscesów chuli­gańskich. Patrole będą nato­miast ingerować samodzielnie w razie ujawnienia drobniej­szych zakłóceń porządku pub­licznego...
W Zarządzie Dzielnicowym ZMS 

Potnań-Jeśyce przedstawiono 
dziennikarzowi taki wialnie pro­
jekt przedsięwzięcia jako jedną 
z walnych form realizacji porozu­
mienia zawartego w połowie ub. 
roku między ZG ZMS a KG MO. 
Porozumienie to mówi o działaniu 
młodzieży na rzecz indu I bezpie­
czeństwa. W szczególności chodzi 
o zapobieganie demoralizacji oraz 
przestępczości nieletnich i młodo­
cianych.Wracając do projektu jeżyc­kich ZMS-owców należy stwierdzić, że jakkolwiek jest on interesujący to jednak tyl­ko do tego nie może ograni­czać się działanie organizacji młodzieżowej na rzecz ładu i bezpieczeństwa. Dlaczego?Odpowiedzmy w oparciu o doświadczenia ZMS-owców Starego Miasta. Otóż w tej dzielnicy przeprowadzono wie­le różnego rodzaju akcji patro lowych. Jedna z nich polegała na tym, że ZMS-owcy pełnili dyżury w Domu Usług „Cen­trum”, by przeciwdziałać gro­madzeniu się młodzieży w re­jonie tamtejszego baru. Kilka miesięcy temu było to miejsce nawiedzane przez licznych nieletnich i młodocianych (około 50 procent nie uczyło się i nie pracowało), którzy agresywnie zachowywali się wobec klientów Domu Usług. ZMS-owcy rozmawiali z tą młodzieżą zwracając jej uwagę na niewłaściwość postępowa­nia. Ponoć nie zdarzało się, by młodzian, z którym przepro- Prawda, że nie wszystkie ko­ła terenowe pracują systema­tycznie, a te które to czynią wadzono rozmowę, nie uby- • nie zawsze mogą się pochwa-

Odrzułowy 
ekspresW Kallnińskiej Fabryce Wa gonów powstaje nowy typ wa gonu o napędzie odrzutowym. Projekt pojazdu opracowano we Wszechzwiązkowym Insty­tucie Naukowo - Badawczym Budowy Taboru Kolejowego przy współudziale Biura Kon­

W 1967 r. zbudowana została w Mo­skwie wieża telewizyjna o wyso­kości 533 m. Budowla ta jest jed ną z najwyższych w święcie. Zwiększyła ona zasięg działania moskiewskich nadaj ników telewizyjnych o 50 km, a więc łącznie wynosi on teraz od 120 do 150 km. Programy Moskiewskiego Centrum Telewizyjnego są jednak oglądane w od ległych o setka, a nawet tysiące kilome­trów regionach.Do niedawna programy telewizyjne przekazywane były za pomocą radiolinli lub kablowej sieci naziemnej. Ta radio- wo-kablowa „pajęczyna" pokrywa już ca lą europejską część Związku Radzieckie­go. Ale żeby podłączyć do niej również Syberię. Daleki Wschód, Kazachstan, A- zję Środkową i niektóre regiony północ- noeuropejskie — trzeba by było zużyć dziesiątki tysięcy kilometrów kabli. Nie tylko to sprawiło by trudności, lecz tak­że i warunki zakładania kabli — trzeba by było bowiem przeciągać je przez taj­gę, tundrę, piaski, pustynię, góry, rzeki i jeziora. Na jednej tylko trasie Moskwa — Władywostok (około 7 tys. km) trzeba by było w przypadku radiolinii ustawić około 120—160 naziemnych stacji przekaź nikowych a w przypadku połączenia ka­blowego — około 1 tys. punktów wzmac­niających.
W kwietniu 1985 r. wypuszczony był z Zie­

mi pierwszy sputnik telekomunikacyjny „Moł 
nia — 1”. Potem zostało wystrzelonych Je­
szcze kilka tego typu sputników. W lutym 
1970 r. weszła na orbitę kolejna „Mołnia — 
1”, która stała się kosmiczną stacją przekaź­
nikową. Przyjmuje ona kierowane do niej 
sygnały Moskiewskiego Centrum Telewizyj­
nego. wzmacnia je i odsyła z powrotem na 
Ziemię. Cały system naziemnej i kosmicznej 
telekomunikacji otrzymał nazwę „Orbita”. O- 
braz nadawany w Moskwie może być odbie-

wał z grona bywalców baru. W końcu udało się rozproszyć całą watahę. Właśnie: rozpro­szyć. Być może cl przepłoszeni z „Centrum” znaleźli sobie inne punkty zborne i ich tryb życia jest obecnie równie na­ganny, jak poprzednio, z tą różnicą, że zmienili miejsce okazywania swego lekceważe­nia norm współżycia społecz­nego.
Stąd też konkluzja! potrzebne 

zą oczywiście takie akcje patrolo­
we, ale od członków ZMS i ORMO 
oczekujemy przede wszystkim 
przedsięwzięć sensu stricto opie­
kuńczo-wychowawczych, zarówno 
wobec tzw, młodzieży moralnie 
zaniedbanej (która jeszcze nie 
wkroczyła na drogę przestępstwa), 
jak i wobec opuszczającej zakła­
dy poprawcze i karne. Chodzi 
o to, by zwolnionym stamtąd 
ułatwić powrót do społeczeństwa, 
a tym samym zapobiegać recydy­
wie. Robi się to i na Jeżycach, 
i na Starym Mielcie Jednakże za­
sięg tych poczynań Jest raczej 
niewielki.Z uznaniem trzeba nato­miast mówić o pracy ZMS-ow­ców Starego Miasta z młodzie­żą nieprzystosowaną społecz­nic. Znaczna część takich dziewcząt 1 chłopców, znajdu­jących się we wstępnej fazie procesu wykolejenia, została wciągnięta do terenowych kół ZMS. Kół tego rodzaju, które są wyrazem tzw. działalności ZMS w miejscu zamieszkania młodzieży, jest na Starym Mieście 19 (podczas gdy w ca­łej Wielkopolsce 78), a skupia­ją one ponad 400 członków. Biorą oni udział w zawodach sportowych i zajęciach kultu­ralno-oświatowych, w akade­miach organizowanych z oka­zji różnych rocznic i zabawach tanecznych; krótko mówiąc czas wolny od pracy i nauki spędzają, nie wałęsając się z kąta w kąt — tak jak do­tychczas, lecz prowadząc ze­społową działalność o walo­rach samowychowawczych.

strukcyjnego znanego twórcy samolotów A. Jakowlewa.‘ Przedstawiciele prasy zapo­znani zostali z powstającym w wydziale doświadczalno- montażowym fabryki prototy­pem.Wagon silnikowy o napędzie odrzutowym wyposażony jest w dwa turboodrzutowe silniki lotnicze identycznego typu jak zastosowane na samolocie pa­sażerskim JAK-40. Silniki te zbudowane są w górnej części 
Jak działa

rany za pośrednictwem „Orbity” nawet przez 
domowe anteny.W końcu br. audycje nadawajie w Mo­skwie odbierane będą na Czukotce, Sa- chalinie i miastach Dalekiego Wschodu. Dzięki „Orbicie” telewizja jest dostępna już dla 65 proc, ludności Związku Ra­dzieckiego. Do 1975 r. będzie ona dostęp­na dla 82—85 proc, ludności.„Mołnia — 1” wprowadzona została na orbitę okołoziemską której apogeum wy nasi 39.175 km i przypada nad północną półkulą, a perigeum — 487 km i znajduje się nad południową półkulą. Czas obrotu sputknika wynosi 12 godz. W czasie dwóch obrotów w ciągu jednej doby ten kosmiczny retransmitor obsługuje całe te rytorium Związku Radzieckiego z u- względnieniem jego 11-godzinnej różnicy czasów.Jeśli mieszkaniec Związku Radzieckie­go w jakimkolwiek punkcie kraju oglą­dałby „Mołnię — 1”, to wydawałoby się mu że sputnik jest nieruchomy. Oczywi­ście, jest to tylko złudzenie, bowiem „Mołnia — 1” przez cały czas przemiesz­cza się nad kulą ziemską. Zęby nie stra­cić jej z oczu — gigantyczne .srebrne ta­lerze” — aluminiowe anteny o średnicy 12 m, powoli obracają się ze sputnikiem, tak jak główki słoneczników za Słońcem.

Czy nie można byłoby tak zrobić, żeby sput 
nik rzeczywiście stał w jednym punkcie nad 
Ziemią? Jeśli by się to udało, trzeba byłoby 
tylko raz ustawić anteny przyjmujące sygna­
ły ze sputnika. Wydaje się, że wystarczyłoby 
w tym celu wprowadzić sputnik na orbitę tak, 
aby poruszał się on z zachodu na wschód, 
czyli odwrotnie niż kula ziemska. Jeśli o- 
brót sputnika wynosiłby 24 godziny, to wów-

Hć różnorodnymi inicjatywa­mi, które sprzyjają wszech­stronnemu rozwojowi młodzie­ży. Nie wymagajmy jednak zbyt wiele. Terenowe kola ZMS to nowa forma działania. Pierwsze takie kolo powstało na Starym Mieście dopiero w listopadzie ub. roku. Zanim je utworzono, trzeba było prze łamać różne opory. M.ln. de­zaprobatę wywoływał fakt, że wielu młodym ludziom, prag­nącym wstąpić do kół tereno­wych, trzeba było niejako na kredyt dać legitymację ZMS.Działacze organizacji nie wahali się jednak zaryzyko­wać. Powstały nawet takie koła terenowe, które skupiały dotychczasowe „paczki” mło­dzieżowe. Wychowania tej młodzieży nie można było rozpoczynać przy pomocy ta­kich form, Jak pogadanki na tematy światopoglądowe. Za­kładano więc kluby młodzie­żowe, których działalność roz­poczynała się od zabaw tanecz nych i rozgrywek sportowych.Myli się, kto sądzi, że tego rodzaju praca organizacji ZMS-owskiej ma raczej luź­ny związek z działaniem na rzecz porządku i bezpieczeń­stwa. W rzeczy samej mamy tu bowiem do czynienia z się­ganiem do źródeł przestęp­czości.Zofia Ostrihańska w pracy pt. „Wielokrotni recydywiści o wczesnym i późnym począt­ku karalności” (Archiwum Kryminologii, t. IV) stwierdza:
„Problematyka wielokrotnej re­

cydywy Jest ściśle związana z za­
gadnieniem dzieci społecznie nie­
przystosowanych I moralnie za­
niedbanych. Okres nłeletności bo­
wiem jest tym okresem, w któ­
rym znaczna większość przyszłych 
wielokrotnych recydywistów ujaw 
nia Już takie zaburzenia w zacho­
waniu, które wymagają należytej 
interwencji celem zapobiegania 
dalszemu pogłębianiu się demo­
ralizacji”.Do form takich interwencji z pewnością należą właśnie koła terenowe.

MICHAŁ ŁUCZAK

pojazdu na specjalnych wspor nikach. Dwa obszerne zbiorni­ki paliwa umieszczono pod ra mą podwozia. Żaroodporne ek­rany odizolowują strumień ga­zów wylotowych od konstruk cji pojazdu a stalowe płyty opływowe upodabniają wagon do kadłuba współczesnego sa­molotu.Konstruktorzy mają nadzie ję, że po dokonanych próbach już za dwa lata odrzutowe eks presy połączą Moskwę z Le­ningradem. (APN)

Od ubiegłego wtorku trwają w Lenni* ogólno­
polski* urooysloid iwięion* t obchodami 
300-rocznicy tmlerd wielkiego pedagog* I hu- 
manlsiy czeskiego Jana Amosa Komeńskiego. Im 
prezy związane z obchodami potrwają w Lesznie 
do 20 bm. Ha zdjęciu obok otwarci* uroczysto­
ści na placu pod pomnikiem J. A. Komeńskiego. 
Ha dolnym zdjęciu widzimy fragment wystawy 
pamiątek po braciach czeskich i J. A. Komeń­

skim. (ms)
Fot. (3) — K. Przychodzki

Chleb: ilość i jakość
Piekarze przystąpili do działania

Można powiedzieć, że wygraliśmy wdępnę batalię o pieczywo 
dla Poznania. To znaczy — na razie o ciągłość dosław chleba 
i bułek, których dotęd w sklepach nieraz w cięgu dni* brakowa­
ło. Pomogły w tym stałe kontrole ze strony prezydiów rad dziel­
nicowych, liczne sygnały naszych czytelników oraz szybka reak­
cja detalu i piekarni na ujawnione ilościowe braki zaopatrzenia.

Poznańskie Zakłady Przemysłu Piekarniczego zostały w tym 
czasie zobowiązane przez władze miejskie do opracowania pro­
gramu dalszej poprawy zaopatrzenia miasta. Co on zawiera, jakie 
przewiduje środki działania? Na ten temat rozmawiamy z dyrek­
torami PZPP — inż. Tadeuszem Ratajczakiem i Bronisławem Rę­
baczem.
— Dotychczas powiadomiliście 

redakcję, żc dla usprawnienia 
codziennych dostaw pieczywa Po­
znańskie Zakłady Przemysłu Pie­
karniczego potrzebują dodatko­
wo 10 samochodów z transportu 
handlu. Ale chodzi przecież o 
kompleksowy program waszego 
działania, który nia zapewnić 
miastu poprawę zaopatrzenia już 
teraz i w przyszłości.— Mamy właśnie taki pro­gram, który już w części rea­lizujemy. Uruchomione dotych­czas dodatkowe środki trans­portu zapewniły nam termino­we dostawy na peryferie: na Maltę, Swierczewo i do Anto- nlnka oraz na Winogrady. Zgodnie z życzeniami ludności, 

„Orbita"?
czas mimo poruszania się, Ziemi i sputnika 
— stałby on stale w tym samym miejscu. W 
tym przypadku orbita sputnika musiałaby 
być okrągła a nie elipsoidalna. Odległość sput 
nika od Równika musiałaby wynosić wów­
czas 35.810 km. Nie więcej i nie mniej, bo o- 
brót sputnika nie zmieściłby się wtedy w 
24-godzinnym rytmie doby.Obecna orbita „Mołni — T' jest w kształcie elipsy silnie wyciągniętej. Apo­geum znajduje się nad Syberią, a peri­geum nad Ameryką Płn. Dlaczego ra­dzieccy specjaliści przyjęli takie założe­nia?

Przy tej samej mocy rakiety, wprowadzają­
cej sputnik na orbitę — można dużo cięższy 
sputnik wprowadzić na orbitę elipsoidalną 
niż okrągłą. Przyczyna przyjęcia takich zało­
żeń tkwi jednak w czym innym. Wiadomo, że 
w perigeum szybkość poruszania się sputnika 
Jest maksymalna, a w apogeum — minimal­
na. Inaczej mówiąc — nad Syberią „Mołnia 
— 1” porusza się wolniej niż nad Ameryką 
Północną. To przyczynia się do wydłużenia 
czasu poruszania się sputnika nad terytorium 
ZSRR. Sputnik poruszający się po orbicie o- 
krągłej — przebywałby krócej nad teryto­
rium ZSRR.Czy można byłoby podwyższyć apo­geum elipsoidalnej orbity, żeby rozsze­rzyć zasięg sputnika i jeszcze bardziej wydłużyć okres pobytu sputnika nad tery torium ZSRR? Gdyby „Mołnia — 1" słu­żyła tylko przekazywaniu obrazów tele­wizyjnych — nic nie stałoby na przeszko­dzie. Ale obecnie „Mołnia — 1” jest rów­nież wykorzystywana do rozmów telefo­nicznych które na jeszcze większej wyso­kości nie byłyby możliwe. ’ W obecnych więc warunkach założenia radzieckich specjalistów są optymalne. (PAP)

pieczywo dociera tam w godzi­nach 4,30—7,30. Uruchomiliśmy nieczynną piekarnię przy ul. Chociszewskiego, w połowie miesiąca ruszy druga taka przy ul. Palacza.
— Uporaliście się więc z niedo­

statkiem pracowników?— To jest nadal problem nu­mer jeden. Ruszyliśmy wszakże 
Kllflih

w obu piekarniach dzięki za­trudnieniu stażystów oraz wy­korzystując nasze ostatnie ka­drowe rezerwy. Od nowego ro­ku wprowadzimy drugą zmia­nę. Jako zjednoczenie wiodące w piekarnictwie poznańskim zapewniliśmy zwiększenie wy­pieku we wszystkich piekar­niach prywatnych, a w naszych własnych^ zakładach — stwo­rzyliśmy ciągłość procesów technologicznych, to jest przej­mowanie przez zmiany pra­cownicze produkcji w toku. W ten sposób nastąpiło zwiększe­nie produkcji, które zlikwido­wało ilościowe niedobory pie­czywa.W rozwikłaniu trudnej sytu­acji pomogli nam też sami han­dlowcy. Od początku kampanii obserwujemy znaczny wzrost zapotrzebowania sklepów na trwałe pieczywo formowane, jak chleb turystyczny, litewski, wytrawny, mleczny i miodowy. Ponieważ to pieczywo zacho­wuje pełną świeżość przez czte­ry dni i więcej, stanowi ono dla wszystkich prawdziwą deskę ratunku; detal tworzy w ten sposób żelazne zapasy, na wy­padek gdyby zabrakło zwykłe­go chleba w późniejszych godzi­nach. W rezultacie w paździer­niku spożycie chleba formowa­nego wzrosło o 20 ton, co nam pozwoliło „złapać oddech”, wy­równać rażące niedobory zao­patrzenia. W obecnym progra-

Sprzed 3 tys. latArcheolodzy, od lat prowa dzący badania procesów roz­wojowych naszego kraju, zba dali ostatnio m. in. nasypy grobowe w Miernowie, Kolo­sach i Zernikach Górnych w pow. Busko-Zdrój. Wykazały one, że cmentarzysko w Wer­nikach założone zostało w okre sic neolitu, a więc ok. 3 tys. lat temu. W grobach jamo­wych, obok szkieletów, na­czyń glinianych i wyrobów z krzemienia, znaleziono ozdoby miedziane — pierwsze przed­mioty metalowe z tęgo okresu na ziemiach polskich. (PAP) 

mie działania proponujemy je­szcze podwojenie produkcji chleba formowanego.
— Przyjmujemy z zadowoleniem 

takie doraźne — a przy tym sku­
teczne — posunięcia. Powodzenie 
trwałego pieczywa i wasze obecne 
działanie potwierdzają przekona­
nie organizatorów kampanii na 
rzecz HANDLOWEGO ZNAKU 
JAKOŚCI, że można wiele popra­
wić w istniejących warunkach,
jeśli tylko następuje jednoczesne 
i wszechstronne działanie.

Wasze obietnice mogą jednak 
rozwiązać tylko problem ilości 
pieczywa. A jakość? Co powiecie 
np. pechowemu nabywcy, który 
w swym rejonie musi kupować 
kiepskie pieczywo z piekarni przy 
ul. Piaskowej?— Wypełnienie ilościowych luk zaopatrzenia pozwoli nam na spokojniejszą produkcję więc i większą dbałość o do­trzymywanie reżimów techno­logicznych, w których czas gra decydującą rolę. W ten sposób będziemy kontynuować nasz udział w kampanii HANDLO­WY ZNAK JAKOŚCI. Trzeba tu jednak wyjaśnić konsumen­tom, że dobre pieczywo, to nie znaczy — jeszcze ciepłe! Tego nie możemy nadal zagwaranto­wać, a o takie najwięcej dopo­minają się poznaniacy. A pie­karnią przy ul. Piaskowej zaj- mierny się specjalnie.

— Nie ma się cieniu dziwić. 
Skoro dotychczas pieczywo z po. 
przedniego dnia bywało niejadal­
ne, klient szukał ciepłego, bo to 
upewniało go o świeżości. Przy­
zwyczajenie jest tu więc rzeczą 
wtórną. Wypiekajcie po prostu 
dobry chleb! Wtedy 1 czerstwy 
będzie dobry, bo zdrowszy. Bę­
dziemy ponadto popularyzować 
trwały chleb formowany.— Przyrzekając poprawę ja-- kości, musimy poinformować, iż do czasu uruchomienia koniecz­nych inwestycji, wycofujemy ze sprzedaży kilka najbardziej kłopotliwych i pracochłonnych asortymentów; mamy obecnie 39 rodzajów pieczywa, w tym 17 chlebowego. Takie „cięcia", wprowadzone zresztą na pe­wien tylko okres, są konieczne, jeśh mamy zagwarantować od­powiednią podaż i jakość pie­czywa. Ze swej strony damy więcej mniej pracochłonnych bułek wrocławskich i solanek.Szerszy asortyment i lepszą jakość zapewnią dopiero prze-Dokończenie na str. 4
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Aby nas nie zatruwały

Ostrożnie 
z 

lekami!
Z okazji jubileuszu (40 lat działalności) krakowskie­go Instytutu Ekspertyz Sądowych odbyła się sesja po­święcona zatruciom lekami. Za­trucia tego rodzaju stają śię o- becnie poważnym problemem, leki bowiem stanowią jedną z głównych przyczyn wszelkich przypadkowych i samobójczych zatruć.Jak to się dzieje, że leki — służące do ratowania życia i zdrowia — stają się poważnym zagrożeniem dla ludzi? Dlacze­go ilość tych zatruć z roku na rok wzrasta?Przyczyn jest wiele, ale do
Swego czasu „Nurt” ogłosił 

konkurs pt. „Polacy na szla- 
kach^nrzemian świata” — na 

wspomnienia i reportaże polskich 
rzeczoznawców pracujących poza 
granicami kraju. Konkurs jest 
już zamknięty, jury czyta prace, a 
redakcja w bieżącym numerze pu­
blikuje fragment jednej z nich. 
Jest to reportaż z Mongolii, cie­
kawy, barwny, dobrze napisany. 
Jeśli inne prace są na tym pozio­
mie redakcja może sobie pogratu­
lować pomysłu.

Janusz Matuszyński na przykła­
dzie reportaży pewnego amerykań­
skiego dziennikarza z Niemiec ro­
ku 1932 wywodzi, jak troska o za­
inwestowane miliardy dolarów nie 
bywa jednoznaczna z troską o bez­
pieczeństwo ludzi.

O radzieckich leninianach poe­
tyckich piszą Zbigniew Barański 
i Halina Brzoza w artykule pt. 
„Trwałość tematu wobec zmienno­
ści konwencji”. Zaś „Projektowa­
nie plastyczne — zawód i pasja”

ODMOWA WYKONANIA 
ZLECENIA PRZEŁOŻONEGO

R. P. — Pracuję na stanowisku 
referenta technicznego. Oprócz 
obowiązków zawartych w umo­
wie, polecono mi wypłacać pienią 
dze pracownikom zatrudnionym 
w tutejszym wydziale. Czy mógł­
bym odmówić dokonywania tych 
wypłat, bez narażenia się. na ja­
kieś konsekwencje?

RED.: — Każdy pracownik obo­
wiązany jest w zasadzie wykony­
wać zlecenia nawet nie wchodzą­
ce do normalnego i stałego zakre 
su czynności. Odmowa ich wyko­
nywania stanowić może podstawę 
do rozwiązania umowy o pracę ze 
skutkiem natychmiastowym, i to 
z winy pracownika. Wyjątek sta­
nowiłoby jedynie odmówienie wy 
konania zleceń sprzecznych wy­
raźnie z treścią umowy lub ta­
kich co do których wykonania 
pracownik nie posiadałby wyma­
ganych kwalifikacji. (2123)

WYPADEK 
NIEUBEZPIECZONEGO

T. Z., — Uległem wypadkowi, W 
szpitalu leżałem przeszło pół ro­
ku i w dalszym ciągu się leczę. 
Nie byłem ubezpieczony, czy w 
związku z wypadkiem należy mi 
się jakieś odszkodowanie od jego 
sprawcy?

RED.: — W przypadku, gdy 
uległ Pan wypadkowi drogowemu 
na skutek potrącenia przez po­
jazd, winien Pan zgłosić swoje 
roszczenia we właściwym Inspek­
toracie Powiatowym PZU, poda­
jąc datę wypadku, numer rejestra 
cyjny pojazdu, numer akt docho 
dzeniowych MO. Inspektorat Po­
wiatowy PZU skieruje Pana następ 
nie na badania lekarskie celem 
ustalenia następstw nieszczęśliwe 
go wypadku. Od stopnia inwalidz 
twa oraz skutków wypadku zale­
żeć będzie wysokość odszkodowa­
nia. (2465)

SPROSTOWANIE POBRANIA 
PODATKU

A. S. — Jako rencista prowadzę 
bibliotekę za co otrzymuję wyna­
grodzenie 600 zł. Od tej sumy po­
trąca mi się 30 zł podatku od wy­
nagrodzeń. Dowiedziałem się, że 
podatek potrącano mi niesłusznie, 
bowiem wynagrodzenia do sumy 
1000 zł są wolne od podatku. Zwró 
ciłem się więc do dyrekcji o 
zwrot niesłusznie pobranych pie­
niędzy. Wniosek mój został 
uwzględniony lecz wypłacono mi 
tylko nadpłatę za rok. Dalsze pre 
tensje o nadpłaty uznano zą prze 
dawnione.

RED.: — Na podstawie przepisu 
art. 162, ust. 4 dekretu o postępo­
waniu podatkowym (Dz. U. Nr 112 
z 1963 r. poz. 60) sprostowanie nie 
słusznego pobrania podatku od 
wynagrodzeń może być dokonane 
na wniosek podatnika złożony w 

najważniejszych można niewąt­pliwie zaliczyć ogromny wzrost ilości nowych leków na świato­wych rynkach oraz łatwy do­stęp do nich.W Polsce zatrucia lekami sta­nowiły w ciągu dwudziestole­cia około 60 proc, wszystkich zatruć, przy czym podany wskaźnik nie jest dokładny, gdyż nie wszystkie przypadki trafiają do statystyk. Instytut Ekspertyz Sądowych przyjmu­je, że z powodu zatruć lekami umiera około 1000 ludzi rocznie.Wśród stosowanych w Polsce leków (lekospis nasz zawiera około 1900 pozycji) najwięcej zatruć spowodowały środki na­senne. Przyczyną wypadków i samobójstw bywają także śród ki uspokajające i przeciwgo­rączkowe, łącznie z rozpo­wszechnioną aspiryną.Często zdarzają się i zatrucia przypadkowe, np. z powodu niewłaściwego kojarzenia le­ków. Niedawny zgon znanego popularyzatora wiedzy spowo­dowało np. samowolne, bez po­rozumienia z lekarzem, odsta­wienie jednego leku z pozosta­
Listopadowy

jest tematem rozważań Wiaczesła­
wa Głazyczewa, radzieckiego re­
daktora i architekta.

W części literackiej numeru znaj­
dujemy elegię Josifa Brodskiego 
i miniatury prozatorskie Daniela 
Charmsa w tłumaczeniu Stanisła­
wa Barańczaka oraz fragmenty 
poematu Nikosa Chadzinikolau.

W kolejnym odcinku Małej 
Wszechnicy „Nurtu” znajdujem}7 
pracę Edwarda Balcerzana „Liryka 
jako subiektywny obraz świata 
i przeżyć poety”.

Stanisław Kozyr-Kowalski dowo­
dzi potrzeby nieustannego sięgania 
do klasyków marksizmu w arty­
kule „Engels a antykomunistyczny 
„marksizm”.

Henryk Kondziela w artykule pt. 
„Potrzeba ochrony architektury z

nek „Ex libris Stanisława Lema”, 
„ .. — ------- recenzje i noty o książkach i inne

lat 1850—1939” zapowiada ogólno- stałe rubryki, (ms)

terminie nie przekraczającym jed 
nego roku. Wnioski złożone po 
upływie tego terminu nie podlega 
ją rozpoznaniu. Zakład pracy po­
stąpił zatem zgodnie z obowiązu­
jącymi przepisami. (2509)

BEZPŁATNY URLOP

Stała czytelniczka ze Środy. — 
Mam zaproszenie na wyjazd za 
granicę na 3 do 6 miesięcy. Od 
17 lat pracuję w tym samym za­
kładzie. Czy kierownictwo ma obo 
wiązek udzielenia urlopu bezpłat­
nego na ten okres, czy z tego po 
wodu nie utracę pracy?

RED.: — Zakład może udzielić 
tzw. urlopu bezpłatnego w przy­
padku wyjazdu pracownika za gra 
nicę. Zależy to wyłącznie od kie­
rownictwa zakładu. Przerwa w za 
trudnieniu, przekraczająca 3 mie­
siące powodować będzie utratę 
ciągłości zatrudnienia (dla celów 
ustalenia wymiaru urlopu wypo­
czynkowego). Nie ma natomiast 
znaczenia dla ustalenia praw eme 
rytainych pracownika. (2511)

PRZED PRZEJŚCIEM 
NA EMERYTURĘ

I. B. — W niedługim czasie 
przechodzę na emeryturę. Gdzie 
mam się starać o odpowiednie for 
mularze i szczegółowe informa­
cje?

RED. — Według zarządzenia 101 
Prezesa Rady Ministrów z 5. 12. 
1968 r. (Monitor Polski, nr 52, 
poz. 360) sprawę przejścia na eme 
ryturę powinien załatwić zakład 
pracy. Uspołecznione zakłady pra 
cy zostały bowiem zobowiązane 
do kompletowania wniosków i 
przekazywania ich placówkom 
ZUS, aby zainteresowani niepo­
trzebnie nie zwalniali się z pra­
cy i nie tracili czasu. (2684)

17 LAT I PRAWO JAZDY

Marian B. — Posiadam prawo 
jazdy III kategorii. Ukończyłem 
niedawno 17 lat. Czy na motocy 
klu i w samochodzie wolno mi 
przewozić inne osoby?

RED. — Pojazdami na drogach 
publicznych kierować mogą oso­
by, które osiągnęły wymagany 
wiek. Mówi o tym Kodeks Drogo 
wy — paragraf 187. Motocykl moż 
na prowadzić już od lat 16 po pi 
semnej zgodzie rodziców lub opie 
kunów, jednak bez prawa woże­
nia osób. Prawo to nabywa się z 
dniem dojścia do pełnoletności. 
Nie ma natomiast przeszkód, by 
niezawodowo przewozić osoby sa 
mochodem. (2696)

KOSZTY PODRÓŻY 
DO SZKOŁY 

DLA PRACUJĄCYCH

Zdzisław U. — We wrześniu roz 
począłem naukę w 5-letnim tech 
nikum zaocznym. Na wykłady do 
jeżdżam 2 razy w tygodniu. Pra­
cuję w Zakładach Metalowych. 
Czy zakład pracy zobowiązany 
jest mi zwracać koszty podróży 
na wykłady? 

wieniem drugiego. Przy pobie­raniu pierwszego leku pacjent odczuwał pewne uboczne dole­gliwości. Tymczasem właśnie ów odstawiony lek miał niwe­lować szkodliwe działanie dru­giego specyfiku.Wśród ofiar zatruć lekami ok. 17 proc, stanowią dzieci, zatru­wają się najczęściej pigułkami w ładnym opakowaniu i w cu­kierkowej formie.Niebezpieczne są także leki psychotropowe, które praktycz­nie każdy może zdobyć. Zdarza się i tak, że leki same w sobie mało toksyczne stają się groźne przy łączeniu ich z innymi środ­kami farmaceutycznymi, alko­holem itp.W związku ze stałym wzro­stem spożycia leków psychotro­powych wzrasta i niebezpieczeń stwo zatruć .nimi. Ostrzegają przed tym lekarze, zaalarmo­wani statystyką wypadkowości. Przodująca pozycja leków wśród zagrożeń życia codzien­nego każę nam się więc zasta­nowić przed połknięciem pa­stylki, choćby nawet była naj­smaczniejsza. (W)
polską 
dniach

konferencję w Poznaniu w 
19 i 20 listopada br. na te-

mat uwidoczniony w tytule i u- 
zasadnia jej potrzebę.

Zbigniew Osiński omawia osiąg­
nięcia teatru „Wybrzeże”, Jan 
Dahl sięga do efektów pleneru wi- 
kliniarskiego plastyków poznań­
skich. „Amatorstwo i amatorszczy­
zna”, to artykuł, w którym na 
marginesie wystawy malarstwa i 
rysunku Zygmunta Warezygłowy, 
modnego obecnie w Poznaniu ma­
larza — amatora, znajdujemy moc­
ne uwagi o szkodliwości kiepskiego 
naśladownictwa cudzych sposobów 
tworzenia.
, Nadto w numerze kolejny odci­

RED. — Pracownicy kształcący 
się w szkołach średnich i wyż­
szych mają prawo do zwrotu ko­
sztów przejazdu na obowiązkowe 
zajęcia i egzaminy z miejsca za­
mieszkania do miejsca, w którym 
znajduje się zakład naukowy. 
Zwrot kosztów przysługuje tylko 
w czasie przejazdów odbytych w 
ramach otrzymanego z zakładu pra 
cy urlopu szkoleniowego — zgod­
nie z obowiązującymi w tym za­
kresie przepisami. W innym przy­
padku zwrot kosztów nie przy­
sługuje. (2800)

CZAS WSTĘPNEGO STAŻU

A. M„ ul. Zakopiańska — Jak 
długo trwa staż pracy dla absol­
wentów techników? Czy zakład 
pracy ma prawo przedłużać okres 
stażu? Kiedy przepis, regulujący 
te sprawy wszedł w życie?

RED. — Przepis par. 7 uchwały 
nr 169 Rady Ministrów z 13. 5. 
1959 r., o wstępnym stażu pracy 
absolwentów zasadniczych i śred­
nich szkół zawodowych (Monitor 
Polski, nr 47, poz. 273) określa, że 
czas wstępnego stażu dla absol­
wentów średnich technicznych 
szkół zawodowych wynosi od 1 ro 
ku do 2 lat, zależnie od stano­
wiska, które pracownik będzie 
mógł zajmować zgodnie z kwalifi 
Racjami po odbyciu wstępnego 
stażu pracy. Właściwi ministrowie 
mogą skrócić czas trwania wstęp 
nego stażu dla określonych grup 
absolwentów, jeżeli nauka w szko 
le zapewnia odpowiednie przygo 
towanie praktyczne. (2666)

WITOLD POPRZEĆ KI 
MEC PRZED 
PWUNAS1A

— ,Nie ma w Rzeszy piechoty na piechotę, ani arły- 
lerK konnej!" zameldowaliśmy w końcu marca. „Nie ma 
w Rzeszy uzbrojenia innego, jak szybkostrzelne!".

Doszły do nas, jakby w odpowiedzi na to doniesienie sło­
wa Naczelnego Wodza, który w jakimś prawie publicznym 
przemówieniu miał się wyrazić: „Tak, o niemieckich zbroje­
niach słyszałem, ale uważam te wiadomości za mocno prze­
sadzone".

— „Zajęcie Austrii" — wygadał się w mojej obecności puł­
kownik Tiller — „przyniosło nam piętnaście miliardów dola­
rów..."

Nasza praca wydawała nam się coraz bardziej denerwująca, 
choćby dlatego, że Canaris zaostrzał niemal z dnia na dzień 
regulamin, aż doprowadził do żelaznej zasady: „Nie ma lu- 
dz> zasługujących na zaufanie! Wiedzieć o danym zagadnie­
niu może tylko fen, kto nad nim pracuje i nikł ponadto! .

Inaczej mówiąc, dowódca formacji pancernej nie miał pra­
wa wedzieć, ile jest samolotów bombowych, myśliwskich; czy 
wywiadowczych, mógł tylko do osłony dywizji pancernej za­
żądać tylu a tylu samolotów.

Zakłady Telefunken w Poelniłz i berlińskie zakłady Siemens 
podjęły produkcję krótkofalówek nadawczo-odbiorczych o za­
sięgu około 15 kilometrów, prostych w obsłudze i bezcennych 
Jeżeli chodziło o porozumienie między samolotem i czołgiem.
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Aparatów tych wyprodukowano około 60.000, ale okazało się, 
że nie wytrzymały nawet „kampanii" czeskiej. Wszystko trze­
ba było wymontować z samolotów i czołgów, usunąć braki, 
nad czym pracowali najwybitniejsi specjaliści, pod ciągłym 
nadzorem oficerów Abwehry.

„Piąta broń", jak się wyraził wódz, była oczkiem w głowie 
Biauchhscha, jej znaczenie dla lotnictwa, marynarki, czołgów 
i kolei było niezaprzeczalnie olbrzymie. Ponieważ i ja byłem 
odkomenderowany do pilnowania robotników miałem możność 
zapoznać się ze schematem tego aparatu, a nawet część po 
części wynieść w kieszeni. Jakiś inny specjalista pozostający 
pod nadzorem Chęcińskiego zmontował całość i okazało 
się, że to wszystko może być i mniejsze i lżejsze, a może 
również przyjmować fale średnie i długie przy nieznacznej 
modyfikacji.

I znów przesłaliśmy Warszawie kompletne materiały o wy­
posażeniu radiowym czołgów i samolotów niemieckich...

W tej atmosferze Truda, patrząc na Vivianę, robiła się co­
raz smutniejsza, mimo iż dziecko było zdrowe jak rydz.

— Dawniej bałam się tylko o ciebie, teraz boję się o cie­
bie i o nią.

Gdy powtórzyłem tę rozmowę Chęcińskiemu — uśmiech­
nął się: •

— Mówiłem ci w zeszłym roku, że ona dla ciebie rzuci 
Rzeszę bez namysłu. A jeszcze teraz, jak fu pachnie wojną. 
No cóż, szkoda dziewczyny, bardzo szkoda, ale... musisz ją 
zostawić. Niedługo będziemy się zwijać, a mój plan jest ta­
ki: pojedziemy na Weissersee do kąpieliska, tam weźmiesz 
kabinę, w której przebierzesz się kompletnie, w nowe rzeczy, 
które ja ci dostarczę. To, co będziesz miał na sobie wraz z 
dokumentami na Heinza Witłego zostawisz w kabinie, zam­
kniesz Ją i nie oddasz klucza, tylko wyjdziesz. Stworzysz po­
zory, żeś się utopił...

— A Truda uwierzy, bo nie widziała mnie nigdy pływają­
cego...
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Pierwszy krok w szkołach
Korespondencja „Głosu" z Węgier

Sytuacja w szkołach wę­gierskich nie jest jeszcze taka, jakiej życzyliby so bie nauczyciele i uczniowie. Nadal odczuwa się brak dosta­tecznej liczby budynków szkol nych. Z tej przyczyny w więk­szości szkół nauka odbywa się na dwie zmiany. Problem ten wysuwa się na czoło przede wszystkim na nowych osied­lach. Nie we wszystkich bo­wiem budowa szkół postępuje równocześnie ze stawianiem domów. Pierwszeństwo mają w tym kraju mieszkania.Pewien wzrost tempa budo­wnictwa szkolnego datuje się na Węgrzech od około 15 lat. W poprzednim okresie nie wie le nowych szkół oddano do u- żytku. W Kecskemet (78 000 mieszkańców) istnieją np. 23 budynki szkół podstawowych, z której to liczby 40 proc, sta­nowią nowe budynki. Więk­szość budynków to obiekty ma le, kilkuizbowe. Obecnie bu­duje się większe z kilkunastu klasami. Zapewnia się także po mieszczenia na pracownie, ga­binety, sale gimnastyczne i świetlice. Brak tych ostatnich odczuwają przede wszystkim stare szkoły. Stąd też tzw. pół­internaty pro-wadzi się tylko w nowych budynkach, posia­dających odpowiednie warun­ki. Na Węgrzech najbardziej rozpowszechnioną formą zajęć pozalekcyjnych — obok mu­zyki, śpiewu i tańca — są kół­ka zainteresowań politechnicz­nych. Majsterkowanie, zwłasz­cza wśród chłopców, zdobywa sobie coraz więcej zwolenni­ków.
Ciasnota w szkołach uniemożli­

wia organizowanie większej licz­
by półinternatów. W Kecskemet 
na 9000 uczniów zaledwie 2000 ko­
rzysta ze świetlic. Więcej dzieci 
nie można przyjąć z braku miejsc, 
choć każdego roku zgłoszeń jest 
znacznie więcej. Uczniowie ko­
rzystający z tych placówek czyn­
nych do późnych godzin popołud­
niowych, mają zapewniony od­
płatnie 3-krotny posiłek. Zajęcia 
polegają m.in. na odrabianiu lek­
cji, zabawie i udziale w rozmai­
tych kółkach zainteresowań, za­
leżnie od upodobań dzieci.Nowością, a zarazem dużym osiągnięciem stała się od ubie­głego roku w szkołach podsta­

Chleb: ilość i jakość
Dokończenie ze str. 3widziane w najbliższych latach do uruchomienia: linia automa­tyczna do produkcji potokowej bułek dla piekarni nr 2, nowe piekarnie przy ul. Żeromskiego, na Ratajach i Grunwaldzie. 

wowych obowiązkowa nauka pływania. W Kecskemet nie­dawno oddano do użytku krytą pływalnię z basenem o rozmia­rach 50 m na 24 m. Dzięki te­mu postulat o zdobywaniu u- miejętności pływania przez ka­żde dziecko stał się możliwy do zrealizowania. Naukę pobie rają wszystkie dzieci klas III, a więc ośmiolatki (na Wę­grzech nauka rozpoczyna się w wieku 6 lat). Pływania uczą się dzieci przez cały rok szkolny, po dwie godziny tygodniowo. Stwierdzono, że rok całkowi­cie wystarcza, by dobrze nau­czyć się pływać. Najbardziej zdolnych uczniów kieruje się jednak później do klubów spor towych. Stwarza się zatem peł­ne możliwości dalszego rozwi­jania umiejętności w tej dy­scyplinie.W zeszłym roku szkolnym pływania nauczyło się 850 dzie ci. W tym roku liczy się na taką samą liczbę „absolwen­tów”. Koszt tego przedsięwzię­cia pokrywają całkowicie wła­dze miejskie Kecskemetu. Rów nieź na koszt miasta dowozi się i odwozi autokarami dzieci ze szkół odległych od pływal­ni. Informując mnie o całym przedsięwzięciu — zastępca przewodniczącego Prezydium MRN, Lajos Ujvari — zaliczył je do rzędu większych osiąg­nięć w działalności szkół pod­stawowych.
Z nieco innym problemem o 

wartościach wychowawczych i dy­
daktycznych spotkałam się w du­
żej wsi Soltwadkert, leżącej w 
pobliżu Kiskorós. Liczy ona około 
8000 mieszkańców. Do czterech 
istniejących tu szkół uczęszcza 
1000 dzieci, także z okolicznych 
wiosek. W szkole którą odwiedzi­
łam uczy się około 460 dzieci. 
Jest to obiekt, wybudowany 10 lat 
temu o 10 izbach lekcyjnych, 
z salami — wykładową i gimna­
styczną. Każda izba jest tutaj 
klasą-pracownią. W tym właśnie 
budynku mieści się jedna wspólna 
administracja dla wszystkich tu 
znajdujących się szkół. Za rok 
będzie też tutaj gotowy internat 
na 80 miejsc. Zamieszkają w nim 
dzieci, które mają najdalej do 
szkoły. Budowa internatów dla 
szkół podstawowych jest na Wę­
grzech nowością.Nie jednak sama szkoła, lecz jej otoczenie wzbudziło moje zdumienie i — bądźmy szcze­rzy — zachwyt. Za budynkiem rozpościera się plac rekreacyj­ny, pięknie obsadzony kwiata­mi. Na nim umieszczone są roz

— Na czym opieracie swój op­
tymizm? Czy aby ocena przy­
szłego spożycia nie okaże się 
znów za niska?— Obliczenia wynikają z prognoz demograficznych, in­nych opracowań naukowych i planistycznych, sięgających 1980 roku. Skoro obecne trud­

maite przyrządy do zabaw i ćwiezeń gimnastycznych. Nie­co dalej jest boisko sportowe. Duże, przystosowane do upra­wiania rozmaitych dyscyplin. Wkrótce mają tu być jeszcze wybudowane trybuny. Okazało się bowiem, że nie tylko u- czniowie lecz także młodzież z całej wsi i okolicy chętnie u- czestniczy w rozgrywkach spor towych.Po przeciwnej stronie boiska znajduje się półtorahektarowy ogród szkolny. Wszystko, co w nim rośnie, to zasługa uczniów. Oni sieją, pielą i zbierają owo­ce. Za plony, odstawiane do spółdzielni, otrzymują pienią­dze. Przeznacza się je na zakup narzędzi ogrodniczych, sadzo­nek itp. Na utrzymanie ogrodu, w którym m.in. hoduje się kil­kadziesiąt odmian winogron, nic się nie dokłada. Praca w ogrodzie, jako że większość u- czniów, to dzieci rolników, sa­downików lub zajmujących się uprawą winogron, traktowana jest na równi z innymi przed­miotami obowiązkowymi.Najwięcej czasu spędzają w ogrodzie uczniowie wyższych klas. Tu otrzymują przygoto­wanie praktyczne przed pod­jęciem dalszej nauki w techni­kach i szkołach zawodowych typu rolniczego. W tym pięk­nie zagospodarowanym ogro­dzie dzieci pracują także pod­czas zajęć pozalekcyjnych. W porze natomiast jesienno-zimo­wej wykonują w świetlicach przedmioty ceramiczne i kolo­rowe makaty. Wyroby cerami­czne to tradycja rejonu. Dla jej podtrzymania, szkoła nie żałuje ani czasu ani pieniędzy, m.in. kupując materiał do wy­robu ceramicznych cacek.Prowadzenie na szeroką ska­lę w szkołach podstawowych zajęć praktycznych jest na Węgrzech zjawiskiem ogólnym. Zależnie od specyfiki regionu kładzie się nacisk na praktycz­ne przygotowanie do przyszłych zawodów. Ma to również na celu zainteresowanie uczniów taką pracą, która po ukończe­niu szkoły średniej pozwala im pozostać w rodzinnym mieście lub na wsi.
ANNA SIEKIERSKA

ności tkwią nie tyle w mocach produkcyjnych co w braku siły roboczej, trzeba nowoczesną techniką umniejszyć praco­chłonność, zwiększyć wydaj­ność, podwoić zatrudnienie ko­biet. To pozwoli nam pracować sprawniej i w normalniejszych warunkach, ku pełnemu zado­woleniu konsumenta.
Rozmawiał: ZBILUT SĘK
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Hokej na lodzie Zacięte walki
pny szachownicachDzisiaj mecz Polska - NRF

Chryzantemy mateczne, 
wielokwiatowe, wczesne i 
późniejsze, pierwszorzęd­
ne odmiany — sprzedam. 
A. Jabłońska, Baranowo', 
poczta Przeźmierowo, po 
wiat Poznań, ul. Szamo-
tulska 19. 42499g
Wózki dziecięce (duży 
wybór), najnowsze modę

Do Łodzi przybyły we wtorek re­
prezentacje Polski i NRF w hokeju Polacy wystąpią w tym samym 

składzie, w którym w Monachium„ 1 .A ; •---- : .. , w W Kiuadciuuiuna lodzie, które w dniu dzisiejszym ulegli drużynie gospodarzy. Goście 
rozegrają mecz rewanżowy o awans przeprowadzili drobne zmiany w 
do grupy A mistrzostw świata. ---- ---------- — • ------

4^

swoim zespole. Ekipa NRF po przy 
. byciu samolotem do Warszawy na­

tychmiast udała się do Łodzi, gdzie 
przeprowadziła w Łódzkim Pałacu 
Sportowym pier.wszy trening. Za­
wodnicy Polski i NRF postanowili

W 4 rundzie Drużynowych Mi­
strzostw Polski zawodnicy KS 
Pocztowiec spotkali się z liderem 
mistrzostw — KS Start Katowice. 
Poznaniacy wyszli z tego trudne­
go meczu obronną ręką. W dru­
żynie ich przeciwników walczyło
pięciu 
Oto

renomowanych mistrzów.
rezultaty pojedynków

le poleca Wytwórnia,
Jankę, Dąbrowskiego 88.

42U4g
Sprzedam silnik komplet 
ny S-322. Pleszew, Zielo­
na 61 — Marian Hałasa.

1729p

Wybranj' do Stowarzyszenia Eu­
ropejskich Federacji Lekkoatletycz­
nych, przedstawiciel Polski Witold 
Gierutto stanął na czele zespołu 
zajmującego się problematyką mło­
dzieżową.

W Białej Podlaskiej odbyła się 
uroczysta inauguracja nowego ro­
ku w tamtejszej filii Akademii 
Wychowania Fizycznego w Warsza­
wie. Filia powstała w br. i studiuje 
w niej 130 studentów.

Po pierwszym dniu meczu teniso­
wego o puchar króla Szwecji po­
między CSRS i Polską wynik jest 
remisowy 1 : 1. T. Nowicki pokonał 
Palę, a Gąsiorek przegrał z Zed- 
nikiem.

W Palmie na Majorce rozpoczął 
się VIII międzystrefowy turniej do 
szachowych mistrzostw świata. 
Udział bierze 24 graczy z 14 kra­
jów, w tym 16 mających tytuł ar- 
cymistrza i 8 mistrza międzynaro­
dowego. Sześciu najlepszych sza­
chistów, zakwalifikuje się do przy­
szłorocznego turnieju, którego zwy­
cięzca spotka sie w 1972 r z obroń-

przeprowadzić treningi 
dniu spotkania.

Telewizja Polska 
transmisje tego meczu 
koło godz. 18. (o-x)

również w

rozpocznie 
dzisiaj o-

Bokserskie mistrzostwa
Europy juniorów

cą tytułu 
zentantem 
sskim.

mistrza świata, repre- 
ZSRR Borysem Spa- 

(x)

Zmiany
w Sułmirczyku

W krotoszyńskich LZS-ach trwa 
kampania sprawozdawczo-wybor­
cza, podsumowująca sportowy 
i organizacyjny dorobek ostatnich 
dwóch lat. Dotychczas odbyło się 
10 terenowych zebrań sprawoz­
dawczych m. in. w Rozdrażewie, 
Biadkach Wolenicach, Orli i El- 
żbietkowie.

Kilka dni temu na posiedzeniu 
zarządu LKS Sulmirczyk wybrano 
nowe władze klubu. Prezesem zo­
stał Zbigniew Bieliński, a sekreta­
rzem — Mieczysław Gierdal. Tre­
nerem koordynatorem mianowano 
byłego zawodnika Sulmirczyka — 
Lecha Paulińskiego, zaś funkcję 
kierownika sekcji zapaśniczej, po­
wierzono Stanisławowi Gierszewi- 
czowi.

Podczas ostatnich treningów.
które obecnie odbywają się W
Krotoszynie i Sulmierzycach za-
paśnicy przygotowują się do li- 
---------- trójmeczu z Górnikiemgowego 
Wesoła i Gwardią Warszawa
Katowicach. Po zakończeniu roz­
grywek ekstraklasy „Sulmirczyk” 
wyjedzie na dwa spotkania do 
Bułgarii.

Totek" płaci
P. P. Totalizator Sportowy za­

wiadamia, że w zakładach piłkar­
skich z dnia 8 bm. stwierdzono: 62 
rozw. z 13 trafieniami — wygra­
ne po 3.968 zł, 1.210 rozw. z 12 tra­
fieniami — wygrane po 203 zł, 9.151 
rozw. z 11 trafieniami — wygrane 
po 26 zł, 38.799 rozw. z 10 trafienia 
mi — wygrane po 6 zł.

W zakładach Toto-Lotka stwier­
dzono: 1 rozw. z 6 trafieniami — 
wygrana 1.000.000 zł, 11 rozw. z 5 
traf. prem. — wygrane no 196.984 
zł, 357 rozw. z 5 traf, zwykł. — wy 
grane po około 8.500 zł. 21.198 rozw. 
z 4 trafieniami — wygrane po 186 
zł, 342.580 rozw. z 3 trafieniami — 
wygrane po 12 zł. (o-b)

e Praca e Nauka
Przyjmę pomoc domową, 
dochodzącą — dwoje dzie 
cl. Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 42624g.

Szewca na stałe — zaraz 
przyjmę. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 41825g.
Slusarz precyzyjny obrób 
ki ręcznej zaraz przyjmie 
prace zakres: narzędzia 
specjalne .mechanika pre 
cyzyjna, artystyczne wy­
roby zdobnicze w metalu, 
naprawa i konserwacja 
zabytkowych artykułów. 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 41852g.

Schmidt — Śliwiński remis, Ereń- 
ski — Dzięciolowski remis, Gralka 
— Kloza remis, Nowacki — Palca 
rek 1:0, Mięsowicz — Kipiński 0:1 
Kruszyński — Bielczyk remis.

Najbardziej zaciętą walkę sto­
czyły panie. Mistrzyni Wielkopol-

Okazyjnie sprzedam pia- 
liino. Przybylski, Kozia 
16 m. 2. 42577g

ski Hannie Ereńskiej P.adzew-

Nowy kożuszek damski 
nowotarski, radioodbior­
nik Światowid, okazyjnie 
sprzedam. Tel. 67-24-27.

41784g

Seria niepowodzeń polskich pię­
ściarzy na mistrzostwach juniorów 
Europy w Miskolcu trwa. Trzeci 
dzień mistrzostw rozpoczął się dla 
nas również nieoomyślnie. Trzech 
zawodników, którzy boksowali w 
serii walk popołudniowych: Wnuk, 
Kowalczyk i Kosel zostało wyeli­
minowanych.

W wadze papierowej Wnuk spot 
kał się z bardzo silnym i ogrom­
nie agresywnym chociaż słabym 
technicznie Włochem de Filippo. 
Pierwszą rundę nieznacznie wy­
grał Włoch. Druga runda upłynę­
ła pod znakiem przewagi Polaka 
a de Filippo otrzymał napomnie­
nie za atak głowa. W trzecim star 
ciu, które było bardzo zaciete, mi 
nimalnie lepszym był Polak, ale 
Włoch atakował bez przerwy i to 
zadecydowało prawdopodobnie o 
przyznaniu mu zwycięstwa 3:2.

Kowalczyk w wadze lekkośred- 
niej spotkał się z reprezentantem 
Bułgarii Metodiewem. Była to za­
cięta, ale słaba technicznie walka, 
która przyniosła Bułgarowi zwy­
cięstwo 4:1. W pierwszej rundzie 
Polak boksując w dystansie w 
pewnym momencie celnie skontro 
wał i Metodiew był liczony. W 
drugiej rundzie dla odmiany 
Polak znalazł się na deskach po 
jednym z ciosów Bułgara, (o-b)

Już w 16 krajach
kobiety grają 
w piłkę nożną 

Jeszcze w bieżącym miesiącu Ko
mitel Wykonawczy Europejskiej 
Federacji PiikhrsKiej (UEFA) dy­
skutować bęazie nad wnioskiem 
zalegalizowania Kobiecej piłki noz 
nej. L aktem bowiem jest, że Ko­
biece drużyny piłkarskie występu 
ją na boiskach juz w 16 Krajach 
europejskicn. Dotychczas rozgryw 
ki kobiecych zespołów piłkarskicn 
odbywają się w Danii, Anglii, Fin 
'landii, NRD i NRF, Islandii, Szwe 
cji, Szwajcarii, Francji i LukSTem- 
burgu. Największe osiągnięcia ma 
kobieca piłka nożna w Szwecji, 
gdzie w regionalnych rozgryw- 
kacn mistrzowskich uczestniczy 
ok. 200 drużyn, (ob)

Treningi narciarzy
Okręgowa Komisja Turystyki 

Narciarskiej PTTK organizuje 
przedsezonową suchą zaprawę nar 
ciarską. Zajęcia odbywają się we 
wtorki i czwartki w godz. 16 do 
18 w sali gimnastycznej Wyższego 
Studium Nauczycielskiego w Poz­
naniu przy ul. Mylnej 5/7. Ćwicze­
nia prowadzą wykwalifikowani 
instruktorzy narciarscy, (na)

Od administracji przyjmę 
mycie schodów. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 41974g. ____________
Ucznia przyjmę do war­
sztatu mechanicznego. 
Polna 28. 41829g
Pani do 2-letniego dziec­
ka potrzebna zaraz. Sza­
motulska 100 m. 25, zgło-
szenia 16—19. 41935g
Inżynier bud. emeryt,
uprawniony przyjmie pra
cę budownictwie in-
westycjach. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
41940g. ______________
Dozorcę w pobliżu ul. Ja 
rochowskiego — przyjmę. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 41971g.

Dnia 8 listopada 1970 r. zmarł nagle przeżyw­
szy 67 lat, były wieloletni pracownik

CZESŁAW FORTUNIAK
geodeta

odznaczony Złotym i Srebrnym Krzyżem Zasłu­
gi, Medalem X-lecia Polski Ludowej, Złotą Od­
znaką „Za Zasługi w Dziedzinie Geodezji i Kar­
tografii”, Honorową Odznaką m. Poznania.

W Zmarłym tracimy nieodżałowanego kolegę. 
Pogrzeb odbędzie się dnia 12 listopada 1970 r. 

o godz. 13.40 na cmentarzu na Junikowie.
Rodziire Zmarłego składamy wyrazy głębo­

kiego współczucia.
Rada Zakładowa,

Prezydium Rady Narodowej m. Poznania 
i Zarząd Geodezji i Gosnodarki Terenami 

m. Poznania.
K7041

a. Dnia 9 listopada 1970 r. zmarł. opatrzony Sa- 
T krementami św., mój najukochańszy mąz 
i brat, nasz drogi szwagier i wujek, przeżyw­
szy lat 74, śp.

MARIAN GRZESZKIEWICZ
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 brn. 

o godz. 15.30 z kaplicy cmentarnej we Wrześni, 
o czym zawiadamiają w ciężkim smutku po-

grążone żona, siostra i rodzina
«2607g

PO7NAN Grunwaldzka 1"
Za treść i terminowy druk 
9 Druk' Poznańskie Zali

skiej udało sie dać mata wielokrot 
nej mistrzyni Polski Krystynie Ra 
dzikowskiej. Partia ta trzymała w 
napięciu publiczność aż do końca 
5-godzinnej rundy. Półtorak odło­
żył grę ze Szpakowskim. Stan iw 
czu Pocztowiec — Start Katowice 
4:3 (1). Wyniki pozostałych spot­
kań: I ech — Hetman 3:4 (1) wygra 
li: Pietrusiak. Bernard i remiso­
wali- Doda. Kędziora. Olimpia Pie 
kary — GKS Katowice 3.5:4,5, Ma-

Sprzedam meble dębowe 
— komplet stołowy do du 
żego pokoju na probo­
stwo. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
41791g.
Sprzedam maszynę do szy 
eta wieloczynnościową, bu 
fet kuchenny, piekarnik 
razowy. Plac Bernardyń-

raton W-i
Start Łódź

— Hutnik 5,5:25
Start Wr. 4:3 (1)

ski 1 m. 2. 41806g

Start Lublin — Legion 4.5:3.5.
Po 4 rundach prowadzi Start Lu 

blin 22,5 pkt. Lechici maiac 19,5 (1) 
pkt. są na 7 miejscu i wyprzedza-

Sprzedam witrynę 1.500 
zł, maszynę do szycia 
700,— zł. Grobla 29 in. 19. 

41808g

TELEGRAM!

o uruchomieniu w dniu 12 XI br

VIII piętra „OKRĄGLAKA"

TELEGRAM!
DYREKCJA
FOT W POZNANIU

zawiadamia P.T. Klientów

ze sprzedażą artykułów 
świąteczno-karnawałowych 
i barem kawowym.

ją pocztowców — 17,5 pkt. (nt)

Pojedynki
Platforma przyczepką, fel 
gi wszystkich rozmiarów, 
osie — poleca Dąbrowskie
go. 94 a. 42442g

o „srebrną siatkę"
W drugim dniu rozgrywanego w 

Krakowie międzynarodowego tur­
nieju siatkówki kobiet o „Srebrna 
siatkę” Start (Lublin) pokonał 
drużynę Akademik (Sofia) 3:2 (8:15 
15:2. 10:15, 15:8, 15:7) a Wisła prze­
grała ze Slavią (Bratysława) 2:3 
(15:8, 7:15, 15:4, 6:15, 14T6). Oba no 
jedvnki były bardzo wyrównane i 
stały na dobrym poziomie, (o-b)

Sprzedam platformę iek-

Sprzedam samochód na 
ropę, 3-tonowy „Praga" 
oraz „Barkas" skrzynio­
wy — 800 kg ładowności. 
Wincenty Koźlecki, Jaro­
cin, ul. Wojska Polskie-

ką na wóz,
K.W, sieczkarnię. 
Doleńska 13.

silnik 7
Zegrze, 

41664g

go 141. 173 ip

Sypialnię tanio sprzedam.
Kozia 8 m. 21. 41725g
Sprzedam zgrzewarkę do 
folii. Poznań, Dąbrowskie
go 18 m. 6.
Wózek głęboki

41732g 
tanio

sprzedam. Wysockiego 4
m. 26, Raszyn. 41778g

Na olimpijskim
szlaku

We wsi Wróblewo, odbyła 
inauguracja teleturnieju pt. 
olimpijskim szlaku”. Celem

Sprzedam WFM - 150, tu­
rystyczno-sportowy. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 41793g.

Sprzedam samochód Wart 
burg 353. Oglądać: Poznań 
ul. Sienkiewicza 20 (gara­
że), godz. 15.30—13.30.

41413g
Sprzedam Zastayę. Gniez 
no, tel. 14-93, godz. 17—19. 

4198?g
Samochód Lublin, dob­
rym stanie — sprzedam, 
łub zamienię na większy, 
może być do remontu. 
Darłowo, Sportowa 3, tel.
493. K7763

się 
„Na 
tej

imprezy, która trwać będzie przez 
cały rok jest propagowanie idei 
olimpijskiej.

We Wróblewie startowało 29 
uczestników, którzy musieli odpo­
wiadać na szereg pytań dotyczą­
cych olimpiad nowożytnych, (mr)

Dla kandydatów 
na kolarzy, żeglarzy 

i tenisistów stołowych 
KKS Lech przyjmuje zapisy do
sekcji kolarskiej zawodników uro­
dzonych w r. 1955 i młodszych. 
Zapisy przyjmuje się na ul. Pia­
stowskiej 71, w świetlicy sekcji', 
we wtorki i czwartki od godz. 16.
SRKS Posnania organizuje teore­
tyczny kurs dla kandydatów na 
stopień żeglarza. W kursie mogą 
wziąć udział dzieci pracowników 
spółdzielczości urodzone w latach
1956—60 Kurs rozpocznie
15 bm. o godz. 11 w świetlicy Klu­
bu przy ul. Naramowickiej 2/6 na 
Winogradach.
Sekcja tenisa stołowego RKS San 
zawiadamia, że przyjmuje zgło­
szenia dziewcząt i chłopców w 
wieku od 8 do 10 lat, do szkółki 
tenisa stołowego. Zgłoszenia przyj­
muje się w czasie treningów, od­
bywających się we wtorki i 
czwartki od 17 do 19 przy ul. Woj­
skowej 5.

Slusarz - technik mecha­
nik poszukuje pracy po 
godz. 15. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 41946g.
Dziewiarka z maszyną 2- 
plytową przyjmie pracę 
do domu. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 41965g.

Wózki dziecięce — ostat­
nia nowość, głębokie — 
kombinowane — poleca 
wytwórnia, Orzeszkowej 
13. 42504g

Tańców uczę Poznań,
Mickiewicza 27 m. 7 a.

40388g
Studenci uczą matematy­
ki, mechaniki, elektrotech 
niki. Zawady 4 m. 50.

________________41975g

Kupno^ Sprzedaż
Magiel pokojowy, rów­
nież uszkodzony, kupię. 
Oferty: Poznań, Długa 3
m. 9. 1736p

Sprzedam dwumiesięczne 
dogi rodowodowe — arle­
kina i czarnego. Bobek, 
Sławno, Wojska Polskie-
go 12, Koszalińskie.

1744p
Sprzedam owczarka nie­
mieckiego, suczka 5 mie­
sięcy, z rodowodem. In­
formacje: tel. 541-81.

42551g
Sprzedam strugarkę do 
drewna, długość noży 60 
cm. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
4165!g.

tDnia 10 listopada 1970 r. zmarła przeżywszy 
92 lata, nasza matka, teściowa, babcia, pra­
babcia, szwagierka i ciocia, śp.

JOANNA ANDRZEJEWSKA
z domu MOCEK

Pogrzeb odbędzie się 
o godz. 14 na cmentarzu 

W smutku pogrążona

Poznań, ul. Starołęcka

w sobotę, dni 14 bm. 
starołęckim.

RODZINA
37/12. 42606g

AGNIESZKA PAHLOWA
z domu TOMCZAK

nasza najlepsza, najtroskliwsza i ukochana mat­
ka, teściowa, babunia i prababunia, zmarła dnia
10 listopada 1970 r., 
kich lecz ciężkich 
Olejami św.

Pogrzeb odbędzie

przeżywszy lat 83, po krót- 
cierpieniach, namaszczona

się w piątek, dnia 13 bm.
o godz. 11.10 na cmentarzu górczyńskim.

O bolesnej stracie zawiadamiają w głębokim 
smutku pogrążeni

córki z mężami, synowie z żonami
i rodzina

Poznań, Śniadeckich 13. 42651g

Sprzedani owczarka nie­
mieckiego, wilczasty, 3- 
letni, metryką. Telefon 
672-197. 42345g
Sprzedam pokój stołowy 
orzech. Górczyn, Rawic- 
ka 101. 41838g

Sprzedam samochód War 
szawa 203, oglądać co­
dziennie z wyjątkiem nie 
dzieli, od godz. 7—16 — Po 
znań, ul. Logi 21, Warsz-
tat. 41981g

Sprzedani motocykl SHL, 
cena 3.500. Osiedle Pias­
towskie 95 m. 27. 41855g

Kupię Jeep’a wojskowe­
go do remontu. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 41835g.

Sprzedam zgrzewarkę do 
folii. Adres wskaże .Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
41869g.
Sprzedam radio Dominan­
tę. Osiedle Piastowskie 99
m. 30. 41899g
Telewizor „Narcyz” 21- 
ealowy okazyjnie sprze­
dam. Tel. 630-74. 41900g
Ułani, lampa błyskową — 
dwa reflektory, stan ide­
alny, sprzedam. Burian, 
Kwiatowa 5 m. 2, telefon
12-28. 41913g
Pokój kombinowany jas­
ny dąb, tanio sprzedam. 
Dolna Wilda 8 m. 14.

41922g
Karmidła półautomaty dla 
brojlerów oraz poidła — 
poleca Jan Osowski tele­
fon Sobowidz 70 pow. 
Gdańsk. K7702
Wtryskarkę pionową to­
karnię stołową nadającą 
się do celów chałupni­
czych sprzedam. Telefon
411-040. 41949g
Sprzedam elektryczny
piec akumulacyjny 2000 
Watt kamerę Quarz 3. *fe 
lefon 647-01 wieczorem.

41977g
Sprzedam nową maszynę 
do wytwarzania waty cu­
krowej (obudowana). O- 
ferty - „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 41980g.

Sprzedam łóżeczko. Nie-
cała 2 m. 4. 41990g
Sprzedam tanio garaż bla 
szany do Zastavy, tap­
czan dwuosobowy, pod- 
licznik, dywan. Wiado­
mość: tel.” 673-057. 42013g
Stylowy gabinet odnowio 
ny, korzystnie sprzedam. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 42015g.
Sprzedam pianino krzyżo 
we z płytą metalową. Dłu
ga 9 m. 1. 42018g
Sprzedam obrączki ślub­
ne. Oferty ,.Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 42019g.

£ Samochody
Syrenę 104 sprzedam — 
50.000. Poznań, Sienkiewi­
cza 20 m. 29, tel. 455-49.

42169g
Warszawę M-20, sprzedam. 
Cena 44.000 zł. Parking, 
Aleje Marcinkowskiego —
od godz. 13. 40883gpr

Przyczepkę do Warszawy, 
tanio sprzedam. Luboń, 
Dzierżyńskiego 34. 41872g
Sprzedam Opel Rekord
1963, po kapitalnym 
moncie, zamienię na
mniejszy. Oferty ..Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41890g
Sprzedam okazyjnie Sko­
dę - Octavię, po general­
nym remoncie. Turek, tel.
42-95. 41898g
Sprzedam samochód War 
szawę, stan dobry. Ul. 
'.ibańska 17 (działki).

41908g

K7809

Przyjmę panów na pokój. I 
Słowicza 30 a m. 1 (Gór-; 
czyn przy Węglowej). , 

42462g|

e Aieruehomości

Niekrępującego pokoju z 
wygodami dla pana, po­
szukuję. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41986g
Zamienię samodzielne 4- 
pekojowe, kuchnia, łazien 
ka, telefon, śródmieście — 
na 3-pokojowe, chętnie 
domek z ogródkiem, wzglę 
dnie kupię. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
41889g.
Członek spółdzielni, po­
szukuje na okres dwóch 
lat pokoju, najchętniej 
nieumeblowanego. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla. 41964g. _______
Starsze małżeństwo bez­
dzietne. poszukuje puste­
go pokoju z używalnością 
kuchni, chętnie na przed 
mieścin Poznania. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 42038g.

Gminna Spółdzielnia
„Samopomoc Chłopska” w Pyzdrach

ODDA W AJENCJĘ
z dniem 1 stycznia 1971 roku

BAR - KAWIARNIĘ
w Pietrzykowie

Zainteresowani proszeni są o zgłaszanie wnio-
sków do dnia 15. XII. 1970 r. K7678

Sprzedam 1,75 ha ziemi z 
zabudowaniami i wóz gu 
mowy. Felicyta Wrzeszcz, 
Ślaskowo, poczta Jutro­
sin. 1732p

Sprzedam 6 i 2 ha ziemi 
ogrodowej Murowanej Go 
ślinie. Biesiada, Obornic­
ka 117. 40513gpr

© Zguby @ Różne
Zginęło zaświadczenie na 
bilet miesięczny, nazwi­
sko Henryk Rosiakowski, 
Marianów, poczta Tokary,
pow. Turek. 549pw

Dnia 2. XI. około godz. 
17.30, przy ul. Wielkiej — 
zginął młody piesek — 
(mieszanka wilka, maści 
.czarnej podpalanej), obro 
ża i smyczą kolczatka. 
Znalazcę wynagrodzę. Po 
znań, ul. Dzierżyńskiego 
11 m. 18, od godz. 18.

42415g

Wyoożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, welony, 
nakrycia do chrztu, ubra

Długa 9. 40573g

Garaż wynajmę. Osiedle 
Warszawskie - pętla, tel. 
661-17. 41759g

Czyszczenie i dezynfek­
cja pierza na poczekaniu. 
Poznań, Małeckiego 34.

42028g

Wydzierżawię garaż dla
Zastavy Trabanta, na
Górczynie. Adres wskaże

Do Wartburga 900, kupię 
silnik — może być do 
remontu, lub karter. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 41921g.
Sprzedam samochód War 
szawa - Combi. Poznań, 
Szczepankowo, ul. Stew-
nicka 23. 41959g

Sprzedam Lublin oraz 
ciągnik C 328. Stanisław 
Rybak, Środka, poczta 
Krerowo, pow. Środa.

42007g

Skodę 1201 Combi, sprze­
dam, cena 30 tys. Czer­
wonak, ul. Podgórna 4.
_____________________ 42032g

Młode małżeństwo, człon 
kowie spółdzielni miesz­
kaniowej, poszukują po­
koju z używalnością ku­
chni, co najchętniej w 
śródmieściu. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
1696p.

Pokój pusty, samodziel­
ny, komfortowy z przy- 
należnościami, wynajmę.
Szczegółowe oferty „Pra I 
sa”, Grunwaldzka 19 dla I 
42477g. *

+ Dnia 10 listopada 1970 r. zmarła po długich 
cierpieniach moja najdroższa żona i nasza 

najukochańsza mamusia

łucja Ślęzak
z domu BEISERT

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony
mąż z dziećmi

REDAGUJE KOLEGI, UM: Marian Flejsierowicz (sekretarz redakcji). Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika. 
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I „Prasa”, Grunwaldzka 19 । dja 4i374gpr, 
Zamienię mieszkanie 3,5-1 -------------------------------------- -

pokojowe, 
telefon —
3-pokojowe, c.

komfortowe,; Garaż wynajmę przy ul. 
na mniejszej Kórnickiej. Tel. 735-16, no. 

o. Oferty j godz. 16. 41746g
' o 1 d 7 V n 1 O------------------------------------------------------------------—„Prasa”, Grunwaldzka 19

dla 41867g.
Mieszkanie spółdzielcze 
M-4, 3-pokojowe — żarnie 
nię na równorzędne lub 
2-pokojowe M-4. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 41991g.

Przyjmę zlecenia robót: 
dekarskie, wykładzina 
PCW. zduńskie. Adres — 
wskaże „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 41706g.

Młode małżeństwo z dzie 
ckiem (oficer WP deleg.) 
poszukuje pokoju z kuch 
nią lub pokoju na 2 lata. 
Możliwość udzielania ję­
zyka angielskiego, nie­
mieckiego. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
41917g.____________________ 
Kupię mieszkanie 3 po­
koje, względnie dwupoko 
jowe z kuchnią, wyłączo­
ne lub własnościowe. O-

Garaż, na dwa samochody 
małolitrażowe, oddam w 
dzierżawę na zimę lub sta 
łe. Osiedle Plewiska, Leś-
na 21. 41779g

@ Matrymonialne

forty ,.Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 41820gpr.
Zamienię pokój z przyna 
leżnościami, śródmieście, 
II ptr. — na suterenowe, 
nadające się na warsztat. 
Ofertj' — ..Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 42031g.

Panna lat 40 — niezależ­
na, pięknym mieszkaniem 
spokojnego charakteru, 
sympatyczna, ładna, miła 
— poślubi kawalera, dob­
rym charakterem do lat 
45. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 1730p.
Najwięcej ofert posiada 
prywatne Biuro Matry­
monialne „Syrenka”, War 
szawa Elektoralna 11. In­
formacje 10 zł — znaczka
mi. K7044

Pracownicy poszukiwani
Państwowy Zakład Ubezpieczeń Oddział Woje-
wódzki w Poznaniu — zatrudni sezonowo w okresie 
6 miesięcy w charakterze

LIKWIDATORÓW SZKÓD w uprawach — 
MĘŻCZYZN i KOBIETY posiadających prakty­
czną znajomość rolnictwa.

Kandydaci spośród nauczycieli, studentów i inni 
dysponujący wolnym czasem w okresie od kwietnia
do września 1971 mogą zgłaszać się osobiście
wzgl. pisemnie w Oddziale Wojewódzkim PZU w
Poznaniu, plac Młodej Gwardii 8 
kój 233.

II piętro, po-
K7759

Rolnicza Spółdzielnia Produkcyjna w Ulejnie, pow. 
Środa Wlkp. stacja autobusowa Tadeuszowo — za­
trudni zaraz:

OBOROWEGO z kwalifikacjami, najchętniej. z 
własną pomocą dwuosobowa;

— MAGAZYNIERA — ze znajomością prac ślu­
sarsko - elektrycznych,

RSP gwarantuje mieszkanie.
Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

4202Ig
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LISTOPAD
12

Czwartek

Witolda Z Leszna
Słońce: 6.50—15.48 Powiernik uczniowskich

W POZNANIU
FOLSKI — g. 19 

dzieje”; NOWY -
OPERA — 
OPERETKA
Maxima”

g. 19 „Fra
— g. 19

„Gwałtu, co się 
g. 19 „Ptak”;

(premiera):

i Diavolo”; 
„Dama od 
MARCINEK

— g. H i 17 „O Kasi, co gąski zgu­
biła”.

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO: „Człowiek w pięk-
nym krawacie” KOŚCIAN:
„Gwiazdy Egeru” cz. I i II; LESZ 
NO: „Człowiek w pięknym kra­
wacie”; NOWY TOMYŚL: „Plane­
ta małp”; OBORNIKI: „Piękna An 
gelika”, „Angelika i król”, „Ange
lika wśród piratów'
Sułtan”; : 
i „Gringo'

ŚREM:
” i „Angelika i 
.Rodzina Toth”

ŚRODA: „Powrót re-
wolwerowca”; SZAMOTUŁY: „Po
jedynek w słońcu'
„Angelika sułtan”
WIEC: „Bunt- na Bounty”.

WRZEŚNIA:
’; WĄGRO-

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON 
.Japonia” cz. II.

g. 12—20

RADIO
CZWARTEK PROGRAM

Fala 1322 m: 8.05 Public, między­
narodowa; 8.10 Plebiscytowa pio­
senka miesiąca listopada; 8.14 Mo 
zaika muzyczna; 8.45 Bezpieczeń­
stwo na jezdni zależy od nas sa­
mych; 8.55 Eldom radzi; 9 Dla kl. 
III—IV „Halabarda imć Błażeja” 
słuch.; 9.20 Mel. dla dziewczyny;
9.30 Felieton
dorffa; : 
mo” ode,

10.05
muzyczny J. Wal- 

„Telewizor za dar-
3 opow.; 10.25 Na estra-

dach Pragi, Bukaresztu i Sofii; 
10.50 „20 lat pracy węgierskiego in 
stytutu farmaceutycznego”; 11 Dla 
kl. VI „Leonardo i gwiazdy” 
słuch.4 11.30 Dedykujemy U zmia 
nie; 11.50 Poradnia Rodzinna; 12.25 
Więcej, lepiej, taniej; 13 Z życia 
ZSRR; 13.20 Na swojską nutę — 
grają zespoły regionalne; 13.10 Me­
lodie i rytmy dla wszystkich; 14 
„Pod jesień” — wiersze K. Sopu- 
cha; 14.10 Pieśni kompozytorów 
polskich śpiewa Zofia Luperto- 
wicz — sopran; 14.30 Zagadki mu­
zyczne; 15.05 Godzina dla dziew­
cząt i chłopców: 16.05 Zaczęło się 
na Śląsku — audycja II; 16.30 Po­
południe z młodością; 18.30 Trans 
misja międzypaństw. meczu hoke­
jowego o prawo awansu do grupy 
„A” Mistrzostw Świata pomiędzy 
Polska a NRF; 19.15 Z księgarskiej 
lady; 19.30 Przeboje młodzieżowe 
dawne i nowe; Zo.25 Francuski
cocktail muzyczny; 21 „Imiona
Polski”: 21.30 Poetycki konc. ży­
czeń; 22 Ostatnia aud. z cyklu: 
„Wszystkie Sonaty fortepianowe 
Ludwika van Beethovena. Sonata 
fortepianowa c-moll on. 111; 22.25 
Mel. tan. grafa ork.: E. Riviera i 
Billy Butterfielda: 22.40 Śpiewa Po 
znański Chór Chłopięcy pod dyr. 
J. Kurczewskiego: 23.10 Przeglądy
i poglądy: 23.20 Mel.
23.30 Rewia niosenek; 
nocny z Bydgoszczy.

WIADOMOŚCI: 5.

na dobranoc;
0.10 Program

6.
12.05, 15. 16. 18, 20, 23, 21

7. 8, 10,
1, 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF

niepowodzeńOd trzech lat działa w Le­sznie Poradnia Wychowawczo- Zawodowa. Zatrudnia ona ze­spół specjalistów-psychologów i pedagogów. Głównym jej ce­lem jest udzielanie pomocy szkołom i innym placówkom oraz rodzicom w zakresie roz­wiązywania różnorodnych pro-

blemów wychowawczych, zwią zanych z właściwym przygoto­waniem młodzieży do życia społecznego i do pracy zawo­dowej.Placówka ta pomaga m. in. wykrywać przyczyny niepowo­dzeń uczniów w nauce i trud­ności wychowawczych, jakich przysparzają nauczycielom. W ramach preorientacji zawodo­wej poradnia prowadzi spot­kania z młodzieżą klas ósmych. Organizuje również poświęco­ne tej sprawie spotkania z ro­dzicami.

Jedni mówią, że największą pasją dyrektora jest hodowla zwierząt, drudzy — że jego hobby to produkcja roślinna. A właściwie to rację mają chy ba i jedni i drudzy. Kiedy roz mawia się z dyrektorem Kom binatu PGR Galowo, inż. Ed­mundem Wypijewskim, dekla­ruje on wprawdzie swoje skłon ności hodowlane, ale tak sa-

owiec, założona w Grabowcu. Zainwestowano w nią 300 ty­sięcy złotych. Od wiosny obok 1000 owczych matek pobekuje 800 sztuk przychówku. Zain­westowana w owczarnię sumazamortyzuje się w ciągu ku. ro-

FILM O MBM

SZAMOTUŁY. Międzykółkowa Ba­
za Maszynowa w Podrzewiu zali­
cza się do jednych z lepiej zorga­
nizowanych w powiecie. Zakładem 
tym zainteresowali się ostatnio fil­
mowcy wytwórni łódzkiej, którzy 
zamierzają nakręcić film oświa­
towy na temat jej działalności. Na 
ukończeniu są już materiały fil­
mowe z zakresu prac polowych. 
Obecnie trwają przygotowania do 
rejestracji na taśmie wszystkich 
czynności, związanych z przeglą­
dami technicznymi maszyn rolni­
czych. Film przeznaczony będzie 
dla szkolenia fachowców z dzie­
dziny rolnictwa, (mr)

NOWA PRZYCHODNIA
KOSTRZYN. Przekazano tu ostatnio 
do użytku mieszkańców nowo zbu­
dowaną Przychodnię Rejonową 
przy ul. Targowej. W okazałym 
obiekcie, wzniesionym w krótkim 
czasie przez Przedsiębiorstwo Bu­
downictwa Rolniczego w Środzie, 
znalazły miejsce gabinety specja­
listyczne, zabiegowe i inne. Usy­
tuowano tam również 3 mieszkania 
dla personelu lekarskiego, (km)

PRAKTYKA MATURALNA

Od początku bieżącego roku szkolnego poradnia zajmuje się także dzieckiem uzdolnionym oraz wcześniejszym zapisem dziecka do szkoły podstawo­wej. W drugim nółroczu br. poradnia objęła również opie­ką uczniów klas ósmych z wię­ksza liczbą ocen niedostatecz­nych. W efekcie przeprowa­dzonych badań psychologicz­nych i rozmów z uczniami, ich wyniki nauki poprawiły się.W okresie od 1.7. 1969 roku do 30.6. br poradnia przyjęła 750 dzieci i młodzieży. Liczne były również wywiady i in­terwencje poza terenem porad­ni. Wydano także szereg opinii, a ponadto skierowano pewną liczbę dzieci na konsultacje do placówek służby zdrowia.Działalność poradni mogłaby być jeszcze sprawniejsza, gdy­by placówka ta posiadała nie­zbędne pomoce do różnych ba­dań. Niestety, z ich nabyciem ma spore trudności, (r)

mo żu zapala się, mówiąc o zbo- nasiennym, czy rzepaku.
WIĘCEJ PRODUKTÓW 

ROLNYCHNa 100 hektarów przypada w Galowie zdrowego, dorodnego użytków 85 sztuk bydła, zczego jedna trzecia to krowy dojne. I chociaż, coraz więcej mieszkanek nowoczesnych obór daje po 4 tys. litrów mleka rocznie, dyrektora Wypijew- skiego to nie zadowala.— Takie obory powinny być w Przyborówku. Tam każda krowa daje 4,5 tys. litrów. A mamy i rekordzistki, jak np. „Durmaczka V”. Ta w krytycz nym roku paszowym dała 6.742 litry.Ale w Przyborówku jest o- bora wyjątkowa, z tradycjami od 1886 roku. Najstarsza, eli­tarna obora zarodowa w kra­ju! Na jej wzorcu tworzy się w gospodarstwach kombinatu dalsze. W Myszkowie już po­wstała. teraz kolej na Gaj Mały. Dwa folwarki przystoso wano do nowoczesnego tuczu bydła.Najnowszym osiągnięciem hodowlanym gałowskiego kom binatu rolnego jest ferma

LICZY SIĘ KWINTALE 
I ZŁOTÓWKIIleż paszy potrzeba, aby wy

ŚREM, z pożyteczną inicjatywą 
wyszła dyrekcja Technikum Eko­
nomicznego, która przyszła z po­
mocą w angażowaniu rachmistrzów 
spisowych, traktując prace mło­
dzieży ostatnich klas maturalnych 
przy Spisie jako praktykę progra­
mową.

Ogółem zwerbowano już 290 rach­
mistrzów spisowych, którzy jeszcze 
w bm. zostaną przeszkoleni. Nieza­
leżnie od kwalifikacji ogólnych 
kandydaci muszą cieszyć się auto­
rytetem w swoim środowisku, (sf)

DNI PRZECIWGRUŹLICZE
LESZNO. W Lesznie opracowano 
program dorocznych Dni Przeciw­
gruźliczych. Przewiduje on wyjazd 
ekip lekarsko-weterynaryjnych na 
wieś, prelekcje, filmy na temat 
oświaty sanitarnej, z podkreśle­
niem zagadnień gruźlicy.

Dorocznym zwyczajem ogłoszony 
będzie także konkurs dla dzieci 
szkolnych na temat gruźlicy. Naj­
lepsze prace zostaną nagrodzone, (r)

TYM RAZEM W CZYNIE

lor

Z Obornickiego

W trosce o zdrowie
wiejskich dzieciNiedawno odbyła się w Bu- dziszewku konferencja kiero­wników szkół i przedstawicie­li służby zdrowia powiatu o- bornickiego, mająca na celu a- nalizę stanu opieki lekarskiej i bezpieczeństwa w placów­kach oświatowo-wychowaw­czych.Na 77 istniejących tu szkół

badane są 2 razy w roku, dzieci rozpoczynające naukę szkole i kończące ją, objęte a w są

69,74 MHz: 8.05 Muzyczny tydzień 
Poznania omówi dr J. Młodziejow- 
ski; 8.35 Ludzie wśród których ży 
jemy; 9 Heitor Villa-Labos: IV J
Suita „Odkrycie Brazylii”; 9.35 j 
Przegląd czasopism regionalnych;
9.45 Jesienny koncert:
lancholijna pora'

„Me­
fragni. pcw.;

10.45 Utwory Siatkowskiego i Kar­
łowicza: 13 Czas dobrych gospoda­
rzy; 13.20 Pozn. 15-tka Radiowa 
pod dyr. Z. Mahlika; 13.40 „Odwró 
cone niebo” fragm. opow.; 14.05 
Uśmiech Paryża — Konc. rozryw­
kowy; 14.45 „Błękitna sztafeta”; 15 
W kręgu muzyki romantycznej;
17.15 Aud. ekonomiczna: 17.25 Ra­
diowy Klub Polskiej Muzyki Mło-

SZAMOTUŁY. Pracownicy inżynie­
ryjno-techniczni Przedsiębio^st wa 
Budownictwa Rolniczego w Stamo 
tułach zobowiązali się w czynie 
społecznym przygotować plac wę­
glowy dla Gminnej Spółdzielni 
„Samopomoc Chłopska” w Szamo­
tułach. Wartość tego czynu ocenia 
się na ponad 100 tys. zł. Jest to 
rekompensata ze strony PBRol. za 
niedotrzymanie kiedyś umowy o 
utwardzenie placu dla GS. (mr)

SPOTKANIE Z AUTOREM

dzieżowej; 17.55 Radioexpre;
Widnokrąi wydarzenia,
refleksje ze świata nauki
zyk rosyjski; 1S 
na was czekaja 
dziejów muzyki’

s; 18.05 
opinie, 
,9.15 Ję 
, które

20.01 „Gawędy z 
— Izaak Albeniz;

20.31 Grają orle, rozrywk.; 21 Zwie 
rżenia wieczorne — Igor Smiałow 
ski; 21.15 Audycja z cyklu: „Ope­
ry w przekroju”; 22.30 Trzy kwa-

KOSTRZYN. Z inicjatywy Miej­
skiego Ośrodka Kultury gościł w 
Kostrzynie z w’ieczorem autorskim 
Jerzy Korczak, znany prozaik i re- 
portażysta, laureat nagrody MON 
(z 1966 r.). W trakcie spotkania wy­
wiązała się ciekawa dyskusja na 
temat literatury wojennej. Miłoś­
nicy książki mieli też okazję zdo­
być autograf autora „Klucza do 
Berlina”, nabywając jego książki 
na okolicznościowym stoisku, (km)

dranse z tańcem i niosenka; 
„Horyzonty muzyki”.

23.13
WIĘCEJ IMPREZ

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30,
8.30. 9.30. 12.05. 14. 16. 19. 22, 

PROGRAM III UKF 66,62

7.30, 
23.50. 
MHz

oraz fale krótkie pasma 20, 31, 41 i 
49 m: 8.05 Sałatka no włosku: 8.35 
Muzyczna poczta UKF; 9 „Worek 
Judaszów” — ode. 17; 9.10 Od sola 
do kwartetu; 9.30 Nasz rok 70-ty; 
9.45 Gdynia — Zakopane w pio­
sence; 10.15 Martwa natura z pta­
kiem — reportaż; 10.35 Wszystka 
dla pań: 12.25 Konc. muz. uniwer 
salncj; 13 Na łódzkiej antenie: 15 
„Zwierzęta i ludzie” — gawęda: 
15.10 Recital Johna Ogdona — for 
tenian: 15.35 Szlachetne zdrowie;
15.50 Zapomniany
Jeff Back: 16.15 Nasz rok 70-ty; 
16.30 Z konmoz’dorsk'e.i teki Cole 
Portem: 17.05 Quodlibet. czyli coi 
kto lubi: 17.30 „Worek Judaszów” 
— ode. 18: 17.40 Aktualności pol­
skiej piosenki: 18 Archipelag wiel 
kich zamierzeń; 18.35 Blues wczo­
raj i dziś: 19 Naokoło świata — Ar 
kadv Fidler ..Wvspa kochających 
lemurów”: 19.15 Na estradzie Trini 
r.opez; 19.30 Muzyka — poezja — 
Jazzowe rvtmv w nolskiei poezji i 
muzyce: 19.45 Polityka dla wszyst 
kich: 20 Pod szafirowa iełat 20.25 
Lek1nrv. lpkturv„.: 20.40 Gdzie jest 
przebój?: 21.05 Tylko no hiszpań­
sku: 21.20 Tawerna nod solenizant 
tem: 21.40 Na estrad"«e Fila Fitzge

RAKONIEWICE. Komisja Oś­
wiaty i Kultury MRN dokonała 
oceny życia kulturalnego i oświa 
towego w mieście. Stwierdzono, 
że w ostatnim okresie ożywiło 
się życie kulturalne; często gosz­
czono zamiejscowe zespoły tea­
tralne i organizowano wiele im­
prez kulturalnych. Ostatnio pow 
stały też w mieście dwa zespoły 
muzyczne. W miejskiej sali wido 
wiskowej odbywają się również od 
niedawna seanse filmowe, które 
cieszą się dużym powodzeniem.

(jw)

WIADOMOŚCI’ 5, 6.30, 7.30, 8*30, 
10.30. 12.05. 15.30. 17. 18.30. 22.

TELEWIZJA

CZWARTEK: 8 
matyka w szkole
ne zespolone' 
tywne) cz. III

15—8.45 — Mate- 
Ź.Liczby i zmień 
tajecia fakulta-

Gershwinarald: 21.50 .— - „
— „Porgy and Hess”: 2’08 SniAwa
Joe Dassin: 22.15 Powieść w wvd.
dźw. — ..Wieisk 
mes” — ode. 7: ? 
Salvatore A damo 
ne wierszo recvt 
ski: 23.05 Dzieła i

Sherloek Hoł-

pplski (kl. 
11.55—12.30 
licealne): 
wim”; 12.4.' 
nictwa: „1 
cz. I; 13.15 
tetu” —

V)
10.55—11.25 — Język 

— Jan Matejko;

03 ^woje tilubio
prod. polskiej; 13.30- 
nizacia rolnictwa: ..

— Język polski (kl. III 
„Leśmian. Staff, Tu- 

!5 — Mechanizacja rol- 
,Układ hamulcowy” — 
; — „Portret Uniwersy- 
krótkometrażowy film

Cesar
Franek: 23.50 Snipw:i Mmczędaw 
Święcicki; 24 Wiadom. Radia ONZ.

cowv” — ( 
ka TV — 
„Elementy

—14 _ Mecha- 
,Układ hamul- 
— Politechni-

Geometria wykreślna: 
równoległe”: 15.30
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— Program dnia: 15.35 —
Transmisja z wiecu w Bukaresz­
cie z okazji podpisania Układu o 
Przyjaźni. Współpracy i Wzajem­
nej Pomocy miedzy Polska Rzeczą 
pospolitą Ludową i Socjalistyczną

i przedszkoli tylko w przypadku dzieci nie przebadane zgodnie z sami. W szkołach, w
jednym zostały przepi- którychzatrudnieni są lekarze, dzieci

Rozmuzykowana 
szkoła w RacocieOd roku wszystkie oficjalne uroczystości, jakie odbywają się w Racocie, pow. Kościan uświetnia swoimi występami szkolny zespół muzyczno-wo­kalny, kierowany przez nau­czycielkę Renatę Tomczak. Składa się on z uczniów klas od IV do VIII. Jest wśród nich 7 akordeonistów (również i dziewczęta grają na tym cięż­kim instrumencie) i perkusista. Grupa dziewcząt obdarzonych bardzo miłymi glosami wystę­puje raz w tercecie, raz w du­ecie; czasem śpiewają wszy­stkie.Młodzież odznacza się dużą muzykalnością, słuchem i po­czuciem rytmu. Gra i śpiewa w zespole także bez dyrygen­ta. Zapraszana jest na występy również do okolicznych wsi.Muzycznych talentów wśród wiejskiej dziatwy jest na pew­no wiele, nie wszędzie jednak szkoły potrafią je odkryć i pie­lęgnować tak, jak w Racocie.(zd)

szczególnymi formami opieki lekarskiej. Prowadzi się także w wielu szkołach zajęcia w grupach dyspanseryjnych.Gorzej przedstawia się opie­ka zdrowotna nad dziećmi w szkołach wiejskich, czemu po­stanowiono obecnie poświęcić więcej uwagi. Niezbyt dobrze również przedstawia się stan sanitarny niektórych placówek, aczkolwiek w porównaniu z rokiem ubiegłym, widać pewną poprawę. W ubr. aż 19 placó­wek miało złe urządzenia sa­nitarne lub nie miało ich wca­le. Obecnie jest takich placó- le. Obecnie jest już takich pla­cówek tylko 8. Do II kwartału 1971 roku braki te zostaną u- zupełnione, fundusze na to po­siadają bowiem gromadzkie ra dy narodowe. Potrzebne jest też zainteresowanie i pomoc ze strony PGR-ów, RSP, KGW czy kółek rolniczych, (bop)

żywić tak liczne pogłowie? Bo przecież hoduje się tu tak­że 4 tysiące sztuk trzody (ce­niony materiał hodowlany da­je zarodowa chlewnia w Koby Unikach). Nie lada precyzji wymaga ustalenie areału odpo wiednich zasiewów, aby osiąg nać maksymalne plony z hek­tara a także i maksymalne ko rzyści.
Ponad 700 hektarów ziemi obsia 

no jesionią poplonami. W tym 
roku przejęto w zagospodarowanie 
100 ha gruntów PFZ. Przejmowa­
nie to będzie postępować. Wiążą 
się z tym i kłopoty i koszty, bo 
ziemie to bardzo zaniedbane i za­
perzone. Na tegorocznych 100 hek­
tarach posiano żyto poplonowe, po 
nim przyjdą ziemniaki. To na ra 
zie. Później trzeba będzie w każ­
dy hektar przejętej ziemi zainwe 
stować minimum 5 tysięcy zło­
tych, aby przywrócić jej pełną 
produkcyjność.Obecnie dobiega końca sprzęt buraków cukrowych. Pomimo wyjątkowo niekorzy­stnych dla powiatu szamotul­skiego tegorocznych warun­ków atmosferycznych, buraki są lepsze niż w ubiegłym roku. Ich plony szacuje się na 300 kwintali z hektara.— Najważniejsza sprawa w hodowli roślinnej, to przestrze ganię właściwych terminów wszystkich zabiegów — mówi dyrektor. — Do 10 września zasialiśmy wszystkie zboża. Twierdzę, że przeprowadzona w terminie mechaniczna uprą wa np. buraków przeciw chwa storn skutecznie zastępuje che miczną walkę z chwastami. Rzepak, który zasialiśmy na 260 hektarach był już dwu­krotnie objechany opełaczem. Jeżeli nie wymarznie — spo­dziewamy się, że sypnie z 30 kwintali z hektara. Widziała pani nasze rzepaki?Widziałam. Sztywny, gęsty

w tym roku budowa pawilo- nu-zajazdu, w którym — wzo­rem Manieczek — zamierza się prowadzić sprzedaż pieczo­nych kurcząt (z własnej broj- lerni). Bytowe sprawy ludzi są ważniejsze. Z myślą o nich zbudowano własną masarnię, buduje się stołówkę i kawiar­nię.Jeżeli ludzie mają dobrze, wydajnie pracować dla swego PGR-u, trzeba im zapewnić nie tylko godziwe wynagrodzę nie, ale i odpowiednie warun­ki socjalno-mieszkaniowe. Te sprawy to już domena zastęp­cy dyrektora, Zygmunta Kaź- mierczaka. Jest pełen zapału i dobrych nadziei:— Z mieszkaniami jest co­raz lepiej. Poza wyremontowa nymi przybyło w tym roku 16 nowych mieszkań w domach 4-rodzinnych. Do roku 1975 oddane będą do użytku dalsze 72 mieszkania.
Prawdziwa rewolucja dokonuje 

się w kombinacie pod względem 
zapewnienia opieki dzieciom. Wy­
budowano dwa stałe przedszkola: 
w Kobylnikach i Gaju Małym. W 
przyszłym roku mają powstać 
trzy w Galowie, Przyborówku i 
Smiłowie. W każdym z ośmiu po­
dległych gospodarstwu organizo­
wane są półkolonie letnie; umoż-
liwiono też dzieciom spędzenie
prawdziwych wakacji we włas­
nym ośrodku kolonijnym w Ławi 
cy koło Międzychodu. Podczas fe 
rii zimowych po raz drugi zorga­
nizuje się półkolonie. Ubiegłej zi 
my skorzystało z nich prawie 400 
dzieci.

Republiką Rumunii i 
po transmisji ok. 17.15

(Bukareszt);

żowy mecz hokejowy 
NRF. Eliminacje do 
Świata; w przerwie —

— Rewan-
Polska —

Mistrzostw
„Wycinan-

ki”; 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik; 20.05 — Teatr „Kobra” — J. 
Słotwiński i R. Sósiński: „Dr Kaw 
ka”. Wykonawcy: Br Pawlik i W. 
Gliński w rolach głównych oraz 
J. Nowak. S. Żórawski. J Jędry­
ka, L. Pietraszkiewicz i inni; 21.05 
— „Alfabet Rozrywki” — II ode. 
pt. ,Od B do B”. Scenariusz i re-
żyseria St. Mroczkowski i
Olejniczak. Scenografia B. Wol
niewicz i St. Mrowiński. Kier, mu 
zyczne — J. Milian. Wykonawcy: 
ABC — Andrzeja Nebeskiego z Ha
lina Frąckowiak, „Breakout”
Mira Kubasińska. Andrzej Bychow
ski. Bojarska.
Woźniak, Edward Krniciewicz, ba­
let i aktorzy; 21.50 — „Refleksje”; 
22.20 — Dziennik: 22.40—23.45 — Po­
litechnika (powt.).

PIĄTEK: 9.55 — „Małe konflik­
ty” — film z serii „Szczęście mał-

Z Wrześni

zielony dywan z pięknie krzewionych o tej porzelin, musi zwrócić wet laika.
INWESTOWANIEKombinat PGR

uwagę roz- roś- na-
W LUDZIGalowo oddawna wyróżniał się w powie­cie szamotulskim, ostatnio jed nak zachodzące tam zmiany są bardziej widoczne. Przede wszystkim odczuwają je jego pracownicy. W ciągu ostatnie­go roku zainwestowano tu ok. 5 min złotych w kapitalne re­monty mieszkań pracowników. Wszystkie siły własnej bryga­dy remontowo - budowlanej skierowano na te prace, aby przed zimą je zakończyć. Od­wlekła się przeto zaplanowana

Obrachunki i planem gospodarczymPrezydium PRN we Wrze­śni na jednym z ostatnich po­siedzeń z udziałem aktywu go­spodarczego powiatu analizo­wało wykonanie planu gospo­darczego i budżetu w trzech kwartałach br. W zakresie go­spodarki komunalnej roczny plan remontów kapitalnych urządzeń komunalnych został wykonany w 83,1 proc.W Miłosławiu wykonano tyl­ko 50 proc, rocznego planu.
żeńskie”; 10.20 — „Dziecko wojny” 
film fab. prod. radź.; 11.55—12.25 
— Dla szkół — Wychowanie pla-

Z zadań rzeczowych zrealizo­wano: zakończenie remontu oświetlenia ul. Wrzesińskiej, rozpoczęto prace asfaltowe na ul. Marchlewskiego oraz wy­konano 840 m2 nawierzchni z trylinki.Nieco sprawniej przebiegały prace na terenie Pyzdr, gdzie roczny plan finansowy został wykonany w 63,8 proc. Wyre­montowano tam 1250 m2 chod­nika przy ul. Kilińskiego, wy­asfaltowano około 3 tys. m2 jezdni oraz wyremontowanolika przy ul. Nie-
styczne (kl. VIII) Architektu-
ra; 12.35—13.15 — Dla szkół — Przy 
sposobienie obronne (kl. I—III li­
cealne): „Środki ochrony i obro­
ny”; 15.20 — Politechnika TV — 
Matematyka (I rok): „Równanie li­
nii, okrąg” oraz „Elipsa i hiper-

350 m2 cl1 podległości, i
W gromadzie Borzykowo za-

bola”; 16.30
Dla dzieci:

Dziennik: 1S.40

„Podróż w krainę Tonu
już te wiers:
z serii:
17.40 —

.Dzieci
— „Volfc/’ film 

z naszej szkoły”:
,Nie tylko dla pań”; 18.05

— Magazyn Medyczny;
„Wiej. wietrze wiej” z 
„Muzyka krajów nadbał!
19 — „Kronika Tygodnia”: 
Dobranoc i Dziennik: 20.05
łe konflikty” film

18.35 - 
cyklu

19.20 - 
- ,Ma 

serii:
„Szczęście małżeńskie” ode. 7
20.30 — „Kraj” 
łeczno-politycznv

tygodnik spo-
21.10

Interesujących Filmów”:
„Kino 

.Dziecko
wojny” — film fab. prod. radź.
22.40—22.55 — Dziennik: 23—0.05 - 
Politechnika TV (powt.).

planowano przerobienie kwoty 50 tys. zł, dotychczas jednak do prac nie przystąpiono, po­nieważ opóźnia się dostawa płytek chodnikowych, przezna­czonych na budowę chodnika w Kołacżkowie.Najlepiej przebiegała reali­zacja remontów kapitalnych urządzeń komunalnych we Wrześni, gdzie plan wykonano w 100 proc. Ulepszono 10 450 m2 nawierzchni ulic.Nierytmiczne wykonywanie zadań planowych powoduje niekorzystne zjawisko spiętrza­nia się tych prac w ostatnim kwartale roku, (jac)

na Właściwych miejscachUczą się dzieci, uczą się i dorośli. Wszyscy pracownicy do lat 40 zobowiązani są uzu­pełniać wykształcenie w zakre sie szkoły podstawowej. Przy­szły rok jest ostatnim dzwon­kiem. Na 570 pracowników fi zycznych — 200 zdobyło już kwalifikacje w zawodach, rol­niczych. W nowej 5-latce otrzy ma takie świadectwa 216 dal­szych, czyli w sumie 80 proc, załogi będzie miało zawód.Rośnie zamożność, rośnie o- świata, żyje się wygodniej i kulturalniej. Jest czas na od­poczynek, na rozrywkę, śport. Straciło swój pejoratywny sens określenie „ludzie z PGR-u”, czyli tacy, którzy do niczego się nie nadają lub ma ją dwie lewe ręce do roboty. Każdy człowiek jest tu na swo im miejscu, a wielu ma złote ręce. Gospodarskie córki chęt­nie wychodzą za mąż za pege­er owe a.Obsadzenie kierowniczych stanowisk w gospodarstwach ludźmi takimi jak np. Zyg­munt Nowak w Gaju Małym, czy Franciszek Stępniak w Kobylnikach, którzy swoją wiedzą agro- i zootechniczną, umiejętnością organizacji i kalkulacji gwarantują właści­wy kierunek pracy gospodar­stwa, przynosi oczekiwane re­zultaty. Wzrasta dochodowość PGR-u.Niektórzy mówią, że dyrek­tor ma twardą rękę: dużo wy­maga — krótko trzyma. Jak w wojsku. Czy to źle? — pytam.Chyba tak trzeba. Bo mimo to jest wzajemne zrozumienie, jest wspólna odpowiedzial­ność, są efekty.
ZOFIA dohńkf

Zgaduj-zgadula 
filmowaW okresie „Dni Filmu Ra­dzieckiego” mieszkańcom mia- ; sta i powiatu zostanie zapre- : zentowąnych 10 nowych pozy- 1 cji kinematografii radzieckiej. Poza tym na ekranie średz- ' kiego kina „Baszta” będzie i wyświetlany zestaw radziec-' i kich filmów oświatowych i do­kumentalnych o tematyce na­ukowej i kulturalnej, obrazu­jącej osiągnięcia ZSRR w tych dziedzinach.18 bm na zakończenie „Dni” odbędzie się w sali tego kina tradycyjny quiz filmowy dla młodzieży szkół średnich, pod nazwą „Idee Października i ludzie Kraju Rad w filmie”. Zwycięskiej drużynie zostanie wręczony puchar przechodni, ufundowany przez Wojewódzki Zarząd Kin i Centralę Wynaj­mu Filmów w Poznaniu. Dla zwycięzców indywidualnych przewidziane są cenne nagro­dy, ufundowane przez Towa­rzystwo Przyjaźni Polsko-Ra­dzieckiej. (rk)


